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Wychodzi codzi~nnłe po południu, - oprócz niedziel i świąt uro<:zystyc:h. 
W soboty z dodatkami lłusfrowaaemi dla prenunrerałor6Y1. :: 

Rok 11. 

Prenumerata VI Łodzi: 

Rocznie 6 rb., półrocznie 3 rb., kwartalnie l rh 
50 kop., miesięcznie 50 kop. 

Za odnoszenie do domu 10 kop. miesięcznie. 

Z prnsyłką poczło111~: 

Rocmlt 7 rb. 20 kop., półrocznie rb. 3 kop. 6() 
kwartalnie rb. I kop. 80, miesic;cz:nie 60 k<>l,l. 

Zagranicą miesięcroie rb. l. 

Ogłoszenia: Nadesłane na I stronicy 50 kop. za 
wiersz lub je~ miejsce, wśród tekstu 

60 kop„ reklamy po tekście 15 kcp„ nekrologja 
15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowe 
po 12 kop. za wiersz nonparelowy. Ogłoszenia małe 
J i pół kop. za wyraz. Każde ogłoszenie najmnle 

10 wyrazów. 

:: Egzemplarz pojedynczy 3 kop. 

Redakcja ulica WKke~ nr. 106a (Tełełonu Nr. 20-22). Administracja Przejazd nr. 1 (Tełefon 20-30). Rękopisów drobnych redakcja nie zwraca. Nr. skrzynki pocztowej 570 
Rectakior łub jego zastępca pr~je interesantów w sprawach redakcyjnych od 9 do 1 w redakcji-Widzewska 106a. i od 7 do 8 w administracji-Przejazd 1. -

l"ilje kantoru: Zgierz1 Aleksander Lach, kiosk .le ołpertacyjny. :: Zduńska Woła, Kslęgamia WeU!nowskiego :: PabJanice, Biuro Dzlennlków, A. Wadzyńsklego. Zamkowa 23. 
llonstantrn'Jw J Scli.oler. 

PARK MIEJSKI O Cod • • K t pod dlfr. 

I ZłellRte oncer y A. Sielskiego 
w sobotę i niedzielę o g. 9 rano koncerty popu• 
lar~ wejście tylko 5 k., dzieci : uczniowie bezpłatnie 

przy .... Dzielaej zaś o godz. 2 ostatnie w· •t·e· zabawy sport w dla dzieci i osób dorosłych 
dejaZll tramwajami .M 2 i 7. 3 po połud. ter I o e pod kier. Ą Szczepańskiego 

O godz. 7 wieczorem KONCERT DWÓCH ORKIESTR W. 8. O. , 

-:=:· występ znakomitego art. transformisty A. SZCZEPANSKIEGO. i Restauracja 
na miejrcu 
„Versal• 

PARK MIEJSKI . MlłtJ ulowe :::,:: „fiamO tótłlłlWi" Wejjeie od al. Dzielaej. 
Doiezd „. •wajami .Ni 2 i 7. na koncerty W. s. O. pod dyrekcją p. A. Sielskiego 

Ważne na pOlłiedziałki wtorki środy 
._, w nmzvce wieaorttPermve wtmorv oentlmve 

Do D~ t,lko w Adminmtracji ,,Gazety Łódr.kiej", ul. Przejazd Nr. 1. 

-
-haa1 IO llep. za•·ast 20 kop. Cena1 ID kop. zamiast 20 kOpłi 

" 

&dld M w.-sz•wa 
Płołrkewsb J6 69 tel. 28-90. H .Maazałkowska lOi tel. 88-66. 

skłonił do iaterwenjowania. Atoli mu· 
simy uwzględnić pewne wypadki, 
wśród któryeh interesa nasze były
by zagrożone. Niedawno byliśmy 
zmuszeni dla obrony naszych inte
resów poczynić pewne militarne za
rządZMia. Ani Francja, ani Anglja. 
ani Niemcy nigdy w takiem poło
żeaiu nie były. Nikt :nie może gwa
raatcwać, iż to się już nic powtó
rzy. Żaden rząd w tych warunkach 
nie zrezygnuje ze swobody działania. 
Jesteśmy zdecydowallł dziś i w 
przyszłości pozostawić troskę o ca
łość państw bałkańskich im samym, 
jednak nie możemy po.zbawić się 
prawa interwenjowania w obronie 
naszych własnych interesów". 

PrzechowyWanie mebli 
I ~~SilzaDO~łtiek 

-i--:-
Niepewność położenia na Bał

kanach wywołuje najrozmaitsze po
dejrzenia, kierowane w stron~ Ru
munjl. By je o~ .rzl\d rummi
ski rozesłał do mocarstw notę po
ufną, uzasadnia~~ mobillzacj4). W 
nocie powiedziaoo, te w interesie 
Rumunji leiy, aby graaice Oretji i 
Serbji stykały się z so"'. 

Tym sposobem zdoła siq zapo
biedz supremacji Butiarji na Bałka
nach. Serbja musi uzyskać wobec 
tego brzegi W ardarn. 

Plan ten Rnmttaja przcdsbwiła 
naprzód Austrji, lecz hr. Bercłttold, 
obawiając si~ rozrostu Serbji, przy
j~ł nieprzychylnie prepmycję Ru
munji. Wobec tego Ramtmja zmo
bilizowała swe woje.ka i uzyskawszy 
aprobatę RosjiJ postcoowił& sama 
plan swój prz~rowadmć. 

Nota pomija miiczeaie:m szcz~ 
gół m1jważniejszy: jak Rnmunja za
mierza płan swój przeprowa<hi6 -
czy tylko przez zajęcie terytorjów, 
do których oddawna rości pretensję, 
czy też przez zbrojne wkroczenie na 
teren toczącej się obecnie wojny. 

Austrja wielce jest zaniepoko
j ona nieokreślonem stanowiskiem Ru· 
munji. ~aniepokojenie to wyraża siQ 
mą.~stwem wieści. błąkaj„cych si1 

po pismach wiedeńskich, a mogt\
cych być tylko wytworem.strwożo
nej fantazji. 

Mi«:dzy innemi tam powstała 
wieść. jakoby Rosja, w rMie czyn
nego wmieszanie si1 Amtqi do za
targu bałkańskiego, zagro.zila za~
cietu Galicji wschodniej. Kiedy to 
zagrażeme nastąpiło, komu zostało 
złożone, nikt nie wie. 

Ale pogłoska krąiy i bu<bi za
niepokoje.nie ogólne. W-szędzie mó
wią o ryehłem powołania rezerwi
słiów austrjackich, o przygotowaniach 
do wojny. 

Słowem, wraca znów ten stan, 
jaki Austrja przebyła podczas zimy, 
wynikiem którego była ogólna ruina. 
ekonomiczna. 

Do dmedziny faktów reałnyd1 
mil.efy stwier.dzenie. iż ambasador 
francuski w 'Wiednitt był z wi~ 

A według komentarzy, jakiemi 
pisma wiedeńskie zaopatrują tę od
powi.edź, najpoważniejszem zagroże
niem .interesów austrjackich" było
by czynne w~ieszaaie się Rumuji 
do zatarga bałkańskiego. 

Interwencja austrj acka. pociągnę
łaby za sobą zawikłania, których 
następstw i wyniku przewidzieć nie 
podobna.. 

Wywjad u Mahmuda -n kr. Berchtołda i unędownłe prm
dłojył mu wniosek fr:metmłro-angiel
ski, aby mocarstwa oświadczyły,~ 
nie będą interwencjowały w sp•rze .., 
bałkańskim. Na to hr. Bexektołd 

Muktara baszy. 
Współpracownik „Berliner Tag.eblatt• 

miał wywiad n 11osta tureckiego w. Berlinie, 
głdnego generała Mahmuda-Maktara baszy. 
W trakcie wywiadn wywiązała. sit następlł
j~a ro&aewa: 

miał odpowiedzieć: 
„Rząd austro-węgierski wita 11 

radością informacje francuskie i na
dzieje_ które rząd do ~j propo:z;y
tji para~uje, km bardziej, te 
AUEllirja życzy sobie gorąco utrzy
mania pokoju euro~jskiego. Jednak 
nie widzimy aktualnego lub praw
dopodobn~o powodu, któryby nas 

„Cą to prawda - spylał wywiadowca
" T11l'eja zawarła a Bułgarj!ł ugodę, na mocy 
ktirej n 1Jae.CSe.Di1 •it ko•trybucji 'l'ttrcja 
zo~a 1it zacłłowaó neutramoeó wzglt
dem Bałgnt'J1?" 

.Ni11 o tam •i• wiem, osobt.śeie jednak 
jeMMI paełioaany;, H "1lUOJenio si~ kontry• 

bucji nie może bye równoważnikiem na
szej neutł'alności, niesłychanie dla Bułgarji 
ważnej." 

"Więc eksct1lencja &ądzi, ze Turcja po• 
winua Ilię wmieszać w toczą.cą się wojnę?• 

~Bezwarunkowo. Połączyw1:1zy się z wro
gami Bułgarji, możtimy odebrać z powrotem 
większ~ cześć wilajetu adrianopolskiego, za 
wyjątkiem samego miasta, która wymagało
by kilkomie11ięczuego oblężenia, obecnie zaś 
jedynie wskazana jeat szybkość rucMw wo· 
jennych". 

„Czy jednak mocarstwa nie zaprotestn• 
jl\ przeciw komplikuj!l,cemn jeszcze bar
dziej powikłanie bałkańskie wystl\pieniu Tur· 
cji?" 

„Mocarstwa? Mocarstw llzisiaj niema. 
Sił dwie grupy sił, które działają we wręc1 
przeciwnym kieruku i dlatego sit równowa
żą. Pojedyńcze mocarstwo mogłoby wywrzeć 
na na.s presję, lecz w dzisiejszyoh warun
ka.~h pojedyiicze wystąpienia a, wyłączo· 
ne•. 

• Czy wewnętrzne st1>aunki pozwoli\ Turcji 
prowadzić uową wejsę?" 

„ Wewnttn.ne stosunki sprzyjaj!} wojnie. 
Armja ciiataldiyńska już tbiaiaj rwie się de 
boju, a jeat ona w stanie sprostowa4 swoje· 
jemu zadaniu. A wśród ludności - sama 
myśl o możliwości odwetu z" doznane upo· . 
korzenia i klęski wywołuje prawdziwy entu
zjazm•. 

Tow. rozw. przem. rzem. 
i handlu. 

Władza zalegalfaowały statut „ Tawarzy. 
stwa rozwoju pr.aemysłu rzemiosł i handlu", 
które od poniedziałku ubiegłego a więe w 
do.iu 7 lipea r. b. ro:11pooz'ło swoje istnie
nie. Na zebranie organizacyjne w Warsza· 
wie przybyło 250 osób z całe~ I.raju, które 
wybrały z-arz\d złożo y z 30 ozłoaków I 
powierzyły mu dalsze pro-wadiaenie sprawy. 

Tow. to ma na oeln współdziałanie 
wśród ludności chrześcijańskiej rozwojowi 
przemysłu rzemiosł i hau.dlu, pomtl1l wzajem
ną w tym kierunku ezłonków Towarzystwa_ 
popieranie przamysłowej, r~kodaielniozej i kul• 
turałB9j reh d11iałalności. 

W tym celu Towarzystwo gromadzi wia
domości, dotyCZ!\Ce praemysłn, handlu i rz~ 
mio2ł, udafola swym członkom bezpłatDł8 
wszelkich porad i i11formaeji o źródłach Ba• 
ku.pu i rynkach zbytu, pomaga w organizo• 
waniu reklum pt"7.M układanie i wytiawanie 
kalendarzy adl1!sowycb, broszur i wogóle wy• 
dawu.ictw informaeyjnyeh; organizuje poga· 
danki, wystawy, odczyty i sprawozda~ia 1! 
kwestjach dotycz\cych przemysłu, rzemiosł 1 

handlu, utrzymuje biblioteki i czytelnie, U• 

dzieła poD'locy człoukom będącym w potrza- 1 

bie przez wydawanie im wsparć i bezprocen- 1 
towycla pożyczek. ' 

Binro Towarzystwa posiada wydzi:lły: 
11talystyozno-informacyjny, wydaw11foz7, pe-

• 
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lrednictwa handlowego, reklamowy i prawny. 
Towarzystwo ma prawo oiwierać eddda· 

ty w każdem mieśtie, które poaiadaó btdlie 
)0 członków rzeczywistych. 

Do władz Towar1yatwa wybrani 10· 
Jtali: 

Do zarządu: pp. St. Baliński (Płock). J. 
JHeszyń1i1ki, Z. Ch(lromańskl (Ciechanów), ks. 
Witold Czetwertyńaki, junior, kil. J. Goatow· 
1ki, St. 6onyńeki (Piotrk6w), W. Grabski, 
J, Gryżewskł, J. Hoffman (Zagłębie), ks. Flo· 
rjan Hara\urda (Suwałki), M. Ksrytzkowski 
tS'.edlce), W. Klawer, M. Kokowski (Cz~sto· 
„1„, wa), M. Kretkowska, M. Lutosławaki, S. 
Lid> omski (Łódź), B. Mlłrkowaki (Kfelce), St. 
Mikułowski·Pomoriiki (Radem), W. Młynar· 
l!ki (Kali-si}, S. Mukaltwski (Zamość), F. Pa· 
włowaki, ks. S. Popławski, F. Rados.zewtki, 
J. Rudnlcki, A. Sadzewicz, S. Sllwińaki (Lu· 
blin), M. hr. Zamoyski, J, Zaglenic.zny 
(Włocławek), A. Wolski i Fr. Wienbicki 
(Łomża). 

Do komisji rewizyjnej we11zlł pp. J. Gar· 
dowski, ks. ł.1. Godlewski, 8. Goraki, A. Kar· 
ezo Siedlewaki, J. Kleuiewski, S. Kozicki, A. 
Mar,yls~i, F, Pi.asecki i dr. A. Rzild, 

N a prezesa zarządu wybrtino p. Fran
ciszka Radoszewskiego, na wieepre:ie@ów }fa. 
rjana Lutosławskiego i Władysława Grab· 
U.iego. 

Informacje. 
Po1i~ja warszawska zaprzedtala się, doma

gać wyrabiania obowiązkowego książeczek 
legitymacyjnych z chwilą, gdy JH> dojściu do 
lat 15 lnb 16 uzyskuje się paszport bezter
minowy. Przy wydawaniu paszportów bez
terminowych .zaprowadzono również dwie bar
dzo pożądane zmiany, mianowicie dla mło· 
dzieży m:ijącej 11taw11ć do p1.iwinności ~ojsko· 
wej, policja poprzestaje na wpisaniu tylko 
odpowiedniej adnotacji, w którym roku oka· 
ziciel paszportu powinien stawić się do swej 
powinności. Dfa nieletnich kobiet również 
zaprzestano wyda w:ić paszporty prowizcrycz
M do obwili dojścia do pełnole~ności i odrazu 
wydany paszport na przyszłośó służy juź bez· 
terminowo. 

z Cesarstwa. 

opłat rzlłdowych), oraz fałszowanych ban
knotów ro11yjskicb. 

Złoty piasek fabrykowano B piaaku 
prawdziwego, opiłek mo~iętnych i żelaz. 
nycb, przez apecjalne poci~gnięełe ich praw
dzi wem złotem, Po łiowar ten zjeżdżali 
nabywcy z zagranicy, ichtgani ogłosz&niami 
w pi11macb tamtejszych. 

Do sprawy 11ą. jak łcytuje .Dień", za· 
mieesane znane osebistości, jak: M. Kace
nełeon, B. Sirota, I. Sirota, Lewit, Fraełlł 
i austljaeki poddny Hanau. Ogółem szajka 
jakoby liczy około 40 osób. 

O Samobójstwo. Pracoweik mińskiej 
filji składu mauyn do szycia Singera, 
BratkG ~ski, nucił eię pod pociąg, idący 
ii: Wilu do Mińska tuż pod atacjłl Ra
tornka, i zmarł w drodze do szpitala w 
Mińeku. P·rzyczyna aamobój&twa niewyjaś· 
nie na. 

O Zajście w BeRłycżowie. W kijew
gkim B!\.dzie wojennym rozpatrywano sprawf} 
podporucznika ł2 artyleryjakiej brygady 
Wadima Gułdari, oai:arżonego o zadanie 
ciężkich raa żydowi Prywenowi. Akt oskar· 
ienia zarzueał p. Gnłdari, iż spacerując po 
ul. Białspole·kiej w Berdyczowie potrącał 
tak silnia p:-zech&dz~cycb żydów, że nje· 
kt6rzy z nich padali n.a chodaik. Jeden z 
potl'l\Couych zwrócił uvragQ eficera na nie· 
odpowiednie zachowanie 11ię, lecz zHtał 
za to srodze pobity. Świadek zajśeia Pra
wen chciał wezwać polieję, leci krewki 
podporucz•ik sHnem pchnięeiem aza9li w 
brzuch powaHł go na ziemi~. Na &l\łizie 
Gułdari tłumaczył 11i~ tym, iż Prywen go 
obraził. Sąd skazAł Guldariego na 10 dni 
aresztu na odwachu. 

Z Królestwa. 
§ Koronacja obrazu. Prałat ko· 

legjMy kaliskiej, ke. Ignacy PłosHj, otrzymał 
od J. E. biakupa djooezji kujawsko-kaliskiej, 
ks. Stanisława Zdzitowieckfe11to, depeszę 11.a
stępują,cą: 

"Gł~boko wsraszoAy 11ie&łychal2ł\ święto 
kradzką zbrodaią w kelegjacie jeo&azt"foie 
piśmiennie zanądziłem ebpijacyju ubożeń· 
etwo. Natychmiast po otrz1maniu mojego po· 
lecenia odprawić rzeczone naboteńatwo. Mnie 
11roezę zawiudomić depeszą, czy koreny zwró· + Życie Tołstoja w kinematografie. cono kolegjacie, gdyż pragnę w nadchodiącą 

Słynny poeta ro11yjaki Andrejew pracuje obe- aobotę przyjechać 1ło Kalisza i dopełnić ko
cnie nad opracowsniem żywota 'l1ołstoja do ronacji. Biskup Zdzitowiecki•, 
kinematografu. Filmy te mają być sporządzo- Na skutek powyższej depeszy ks. pralat 
ne przy udziale Dł\jwybitnlejszych aktorów ro- Ignacy Płoa?.aj odpowiedział, że kereny BI\ 

1yjskich. odebrane, Wobec tego ko.ronacjs Swie-
+ Wałka z językiem małoruskim. W tego obraza odbędzie Bi~ w nadchodzl\e~ 

Charkowie na kursach nauezyciels1..ieh jeden niedzielę. 
z n1rnczycif!li rozpoczął mowy w języku ma· § Kapitał i praca w Zagłęleil!l. 
łeruskim, Obecny pr.zytem urzędnik do szcze- Administrac."ja fabryki p. f, "H. Dietet• od 
&óluych zleceń zmusił go do przerwauia mo· dnia 6 lipca . podwyższyła swym robotnikom 
wy. Mówca został usunięty z kursów, zaś zarebek o 5 I.op. na dniówkę-według cen
lsni nauczyciele zostali zmus.zeni do złożenia nika płacy, przyjętego w tej fabryce. 
oświadczenia na pismie, że ni~upoważuili go § zatrute mięso. Oo~gdaj w Dar 
do przemawiania w ich imieniu, browie oa kolouji nKsaweru" ~ona je'1aemu + Maksym Gorkij wraca. Korzyatając z robotników kopalni „ Paryż" przyrządziła 
B nmnestji na mocy manifestu jubileuszowego, z nóg wołowych tak zwaną galaretę. Po 
M11ksym Gorkij wraea do Rosji i już z11wia- s1wżyciu na kolacjt galarety zaraz w nocy 
domił o tern kcmsnla rosyjskiego w Nea· zachorowała z silnemi objawami otrucia ćała 
flolu. rod3ina, eliładajl\ęa się z ojca, matki, dwojga + Magistrat' w sądzie. Pan Eez-Kor- dzieci i jednej kobiety. Na miejsce wypnll· 
niłowicz z Kamieaca por.iągnął przed kratki ku Kjecbał doktór, który ro ~~kłuehiem ;\ba· 
Bl\dowe rnagistrn.t za nieutrzymywanie w po· daniu chOrJ eh odwiózł wszystki-Ołi pi~cioro 
rząd~u bruków miejskich w atiuie należytym. lżej i ciężko chorych do szpitala kopalni 
Bruki rzeczywiście musiały być zbyt „łódz- „ Paryż•, 
~ie", gdyż p. K. jadąc Da menocyklu, wpadł § Skutki deszczów. Korespon-
w wybój i rsifzaskał ramę ma11zyay.! dent „Gazety Łódzkiej" z pow. kutłlowekiego 

Sąd uwzględnił jego żądania w kwocie donosi o tern, jakie sikody wyrzą1hiłu wskutek 
162 rb., irłow~ ... zaś miasta skazał na 5 rb. spadłych deazczów rzeczka Ocłrnia. W roku 
kary. . obecnym wylewa ona już- po raz trzeci, nisz• 

Ciukawa rzecz, ileby rocz11ie musiał C~l\C pola kartefli, buraków i zallierałąe kopy 
J>łacić magistrat łódzki, gdyby tnk wazyscy siana z łąk. Nniwitcej ucierpieli drobni go· 
poszkodowani cł1cieli zwracać ai~ do sądu? spgdarze. 

+ Nowe trudności dla studentów. - § Katastrofa kolejowa. z P11-
Uniwersytety rosyjskie otrzymują od zagra· ław donotzl:\ nam telegraficznie: Dziś n koło 
nioznych studentów mnóstwo podań o przy- godziny 10 rano skutkiem wadliwie mu1ta'i' io
jęci~. Wyj4tll:owo dużo nadesłano z Austrji, nej zwrotnicy najechały na &ieeie dwa po• 
gdzie 1 powodu różnych komplikacji politycz- ciągi towarowe, 
nych i zaburzeń liród studentów dalsze uczęsz- Z powodu zderzenia tego rozbite zostały 
czanie ich na uniwersytet jest niemożli· 8 wagonów, J..tórycb odłamki zagrodziły plimt. 
wem. . . . . . Katastrofa ta spowodowe.ła przerwt • .,., rachu 

Mrn:eterJnm oświaty, wobec oezehwane· pociągów, trwaj,c!\ około jednej i pół go
g~ ·~m1e~uego ~apł~w~ studentów, poste.no- ' dziny. 
wiło ządac od mch swrndechv o prawomyśl· 
ności, oraz specjalnego świadectwa o sprawo
waniu od rektora n ni wersytetu 1 do którego 
uc~szozał dany student. 

Z Litwy i Rusi 
. O Szajka międzynarodowych aferzys· 

tow.. Gaze~a nDień" komunikuje o wy
kryCJu eale1 bandy fałsz.el'zy i aferzystów 
w Wilnie, którxy na wielk~ 11blę trulnili 
1i~ zbytem rzekom.o d@tego piasku (bez 

Z Warszawy. 
(:)Krwawy porachunek. Wcso· 

raj okolo g. 8 i pół do -&amieszblego w 
domu 11r. 3 przy ul. Czerwonego Krzyża 
robotnik fabryki mechanicznego obuwia, 
18-lelniego Bolesława Kosteckiego, zgłosiło 
się dwóch jakichś ludzi, którzy Zlłżądali 
rozmowy na osobności. 

Spełnia.fąc żąda.nie przybyłych, Kos
tecki wyszedł na ulic~. Po chwili r1 ·Zl "liły 

się wołania o ratunek. Zwabieni tern do
mownicy wybiegli i Zll&tali Kosteckiego le· 
z,eego w kałuży krwi. Tajemniczy jego 
rozmówcy zbiegli. -

Do rannego wezwano Pogotowie ra
tunL.owe, które stwierdiiwszy rany .kłut.e 
piersi i brzucha, postanowiło go o.dwieść 
do sz.pitala św. Rocha. 

Wdrożone w tej aprawie dochodzenie 
ustaliło, że jeden z tajemniczych zabojców 
był prawdopodebnie mularzem, gdyż miał 
na sobie poplami&ae wapnem ubranie. Na 
pndatawie tej poszlaki velioja ma nadziej~ 
11chwytania napastników i wyjaśnienia mo· 
t)'WÓW tajemniczej zbrodni. 

Repertuar 
Teatru Polskiego w Warszawie. 
W piątelr, dni-a 11 .aromiwoja•. 
W sobotę, dnia 12 „Lilje•. 
W niedzielę, dnia 13 „Gromiw&ja•. 

Z sąsiedztwa. 
X •owe łinje telefoniczne w 

okolicy. (a) Staraniem dzieriawey mająt· 
ku Puez.niew; p. Czesła,wa Srlewioz.a:, powsta· 
je nowy węi;ał linji telefOllicguyall, które 10-

atauą wł~ezone do łód.akiej el-.ci t&\e!oniazaej. 
a miano-wicie~ 

Linja • majlłtlru MJ1u~sów ~e maj. Sar-
11ów, n p. SztegmaAA, dłucnd 6 wierat, z 
Sa.rnowa do Błata. własn-OŚei p. LMWJg& • 
Błota do Bełdowl\ p. W QŻ,:łta j 1 Bełdowa 
do ..U-e~M"a łęc:;i-~~ki~, pie zostaide 
wyłączona jako- loklłlny abo•eot • l .lieCill 
łódzką. 

Stacja AJ~ł-<1andr6w p.rzyj;mnje węseł 
nowych linji teIP.f„~icr.nych .•a "-opłat, 100 
rb. rocznie za aparat. 

Od:toćr-r k8..~torys juz -apM"S4'dS'l4lo. 
X Z nUr-:yu 3:gierskaej„ (e) W 

niedzieJ ~ uadcc('.dzą-cą Y;gie-rakie To-w·arzy
atwo śpiewaeze .Lira* urządza wielką za
bawę w lesie zgierakim, pomiędzy li1ją 
tramwaj-ew~, a torem kolei kaliskiej. 

X Z zgierskiegai ~smiłełu le• 
śn-ega. ( c) Czł"11""k Pl~i1"rakiego he-rnitetu 
leśne~''. p. Stanisław Bobfcrcj, nn aJrutPk 
prośby włiumcj, został uwollliony z Hjmowa· 
nago stanowigku. 

X Czyj wez? (c) N:\ polach maj~t
kn Malnuów, w gminie Pnezni.ew, 1me\e~no 
w śycio waz wartości kilkzrnnstu rollli, }Y-&W• 

!\G.,a.Gl>SJ.ie pozostawiony tam pruz zło· 
dzifłj~""'. 

X Ecl1a morderstw-. na po• 
lach· jraljanowskich. (c) Ja-k do11osi
liimy, na polach wsi Jul}anów, gminy Ch„jny, 
w pobliz..t drogi, wiodącej z J~d.rzejowa do 
Cheje._"I, D!J!łleziono w poniedziałek zwłoki jft· 
kiejś kebiet.y z lłilrrn głębokimi raHml na 
głowie. 

8Ied7,two ustaliło, i! były to .zwłoki mie· 
sz-kaaki wai J~drzejów, w gminie Wiskitno, 
Karoliny Frajtakówny, l!!t 4-4. De•atłra w 
dniu krytycznym, o ,odzinie 5 rano, jak 
zwykle, udała się 7, rlwiema kcrnwami mleka 
do Chojen i w powrotnej drodze padła ofiaria 
morderstwa. 

Istnieje podejrzenie, że morderstwo zo
sta.ła dok0nane na tle mają_tkewym poniewai 
denatka, jako pirnua, mieszkała pny nader 
1mmoznym ojcu ł rz~dziła dowolnie całym je· 
go majątkiem. 

-:-

Wprowadzenie powszechnego 
nauczania na przedmieściach. 

W osadzie fabrycznej ~ałuty Nowe 
oraz kolonjach n-0dmiejskicl1 Zubardz i Ra
cYogoazcz odbyłv ::.iq rosiedzenia pełnu· 
mocników gminnych w sprawie wprowa· 
dzenia. powszechnego szkolnego nauczania 
w powyżs_zych miejscowościach, 

Na posiedzeniar.h ustalano, ~e: Osada 
Raluty Nowe liczy 89,416 ~ieszkańców, w 
tern 6,258 dzieci · w wieku rzkoluym; ""O· 

dług )anu wprowadzenin ~"Fszech!ief'l 
nauczania powyżt1za mie)s-ca.wość musi ;o~ 
siadać 125 kompletów azkół początkowych. 
ponieważ zaś obecnie jest już ich 26, prze 
to uchwalono otworzyć jeszcze 99 nowyC'ł1• 
w kolonii zali Radog0szcz jest 18:137 asób 
ludnośd, -v tern oblicza.no ~lość clz:eei w 
wieku s:zkcilnym na 1290 dzieei. 

Plan powszechnego nauczania obej
muje 26 kompletów azkolnyeb, poniewu 
obecnie istnieje już 9 kompletów szkól, za· 
tern uchwalono do 1920 r. otworzyć jenc.ze 
17 kompletów qzl~ół nowych. 

W kolonji Zubardź jest 15589 Ind· 
noaci, \V tern ·lzieci "' 11~koln1m wieku 
1091, plan zaś powszechnego nauczani.a. 
szkolnego prz~widoje 21 kompletów szkol· 
nych, obecnie w kol. Bił otwarte a kom· 
piety, zatem do 1920 r. uchwal.o.no olwo• 
rzyć 18 nowych szkół. 

Uchwalono, iś nauczyciele szkół Ba-

Rr. i57. 

lucki<:b, oraz, na Zubardziu i Radogoszczu 
mu&z, być srównani eo do pensji JJ nau· 
ez1cielami azkół ł4dzkicb. 

Całkowite utriymanie jednefistnieiącet 
4-ro kompletowej szłroły wynosi sum~ 5926 
rb. rocznie; dla nauczyciela religji 400 rb.J 
pierwszemu nauczycielowi pensji rocznej 
100 rb., t.emnź na utrzymanie niedzielno· 
rzemieślniczej Hkoły roczni& 100 rb.; dm· 
giemu nauczycielowi pen1ji rocznie 600 rb. 
trzeciemu-600 rb.; czwartemu - 500 rb.; 
opał 110 rb. na utrzymanie airóża-2 IO rb.. 
piśmi.enne materjały 43 rb.; drugiemu nan
csycieJowi na lokal 300 rb.; trzeciemu uau
ozycielowi-300 rb.; czwartemu - 800 r~ 

Podług powyiesego utrzymanie jed· 
nego kompletu azkolnego w podmiejskich 
miej&cowoliciach wynosi 1471 rb. óO kop. 
rocznie. 

Uehwalono czynić starania o -przyzna· 
nie zapomóg od akarbo w kwocie 700 rb. 
na kaidy szkolny komplet. Poze>&tająee 781 
rb. óQ kop. na utrzymanie każdego kom
Jlletu uchwalono wypłacać z funduszów 
grtunacb.kieb i erzekwow~ć podług aporz,. 
dzonego rozkładu podatkowego. 

Na urz11d~enie we.wnętrzne każdego 
kompletu 11:kolnego. umeblowanie i t. p. 
określono eurnę 268 rb. 65 kop. z tei'o po.• 
stanowiono swać 1ię o 200 rb. zapomo.gł 
jednorazowej ud akarllu pan1twa.. ą. pozo• 
1tałe $3 rb. 65 kop., zo&tanl!i wyasygno• 
wane z funduazów miejscowych. 

Po1tanowiono przy wprowadzeniu nan· 
czania powilzeebnego pobudewać własne 
lokale 1-zkolne; w tym celu postanowiono 
czynić starania u władz szkolnych o wy• 
asygnDwanie na ten cel zapoou~g od $-karbu 
oraz udzieleni& od rządu poayczek bezpro• 
centowych, mianewicie: w kolonjach Rado
gor1z.c.z .i Żubardz projektowane budyukf 
ulrnb1e pochłtmą po 90r000 rb. w każdej 
miejsc>ows+ici, pGsta&owiono więc proałd 
wła-Oze az.kolne o wy1u1ygnowanie rzapomóg 
od .skarbu w wysokości po 37,óOu rubli 
jednorazowo, oraz czyni starania o pod· 
wyżkę bezprocentową w Bumie 52,500 rb., 
1płacaną corocznie w rntach po 2625 rb. 
Z lc~~dAj Illiej&COWOŚci, lieZllC Od . 19lf> fOJcll 
do 1~5. 

Koszt wzRieiie11ia ·gmachów szkuln.ych 
w osarlz1e B•Juty Nowe wyniesie 420008 
rubl'; uchwalQDO prosić o l 7500 rb. jedno
rnZ""""'.Pj zapomogi od sktubu państwa, oraa 
ucbi,..1el"~ plłŻJ'C~ki bez'-'rocentowej w .,,.,.. 
sek&P*'i ?45VO rb., spłat.ranej corocznie ,.. 
tarni po 12250 rb. -

Stos-ownie do powy:iszego, po uzyak.
niu żądanych zapomóg, zatwierdzono na.• 
stępujl\CY plan otwierania nowych szkół. 

W kolonji Radogoszcz szkoły bęó11 
otwierane w latach Hl14, 1915, 1916 i 1917 
po f!lwie 11owe azkoły corocznie, a w 1911, 
1919 i 1920 - po. trzy. 

W t-olonji Zubardz maj!} być otwie• 
rane w latach 1914 i nast~pnych do 1917 
włic.znie po 2 komplety Bzkolne, w 1918 
i 1919 - po trzy i w 1920 r. pozoBtałe 
cztery. 

W Hadzie Bałuty od r. 191! [do l91t 
włącznie po U kompletów szkolnych co
rocznie oraz w li20 - 15. 

Z ehwil~ wprowadzenia pows·zeclmegct 
nauezania coroczuy koszt utrzymania wszyat· 
kich szk-Oł wyno11ić b~dzie: w kolonji Ra
dogogzcz od gromady 13821> rb. óO kop. i 
zapomogi od •karbu l l!OO rb., w kolonR 
Żubardz od gromady 14067 rb. i zapomo~ł 
od skarbu 12600 rb. - W osadzie BaJuty 
Nowe '7'i86i rh. 50 kop. od gromady i 
69300 rb. zapomogi od skarbu. (a) 

• 
X Powszechne nauczanie w 

gminis Lućnaierz. (a) Na odbytem· o• 
negd1.tj :iebr~nin w gminie L~ćmierz. w pow._ 
łódzkim, 11cbwalo.no jedn.ogło&ttia otworzyć w 
gminie 7 szkół nowych, t. j. tyle, ile pne· 
widuje sieć szkolna, 1aprojektowana przea 
władze okręgu naukewego. 

Nowi! ucz-elnie pow1tan, we wsiaclH 
Proboszez-ewice, Słowik, ~inuy, Dzierzitzn.a. 
Rosenów, Stępowizna i D~brówka. 

Budowa domów szklllnycb oraz budyn.; 
ków g1>a-podarczych dekoaana btdzie .przy 
ma.terialnem poparciiu 11ądu Btopniown, mia• 
nowicie: w r. b. w~ w11iach Ciosny i Daie
rzązua, w r. 19lł-w D11t :>ł·Ówce, w r. 1916 
w SłewUra, w r. 1916- w Rosenowle, w r. 
1917-w Probosze.z.e'l"icach, w r. 1918-na. 
Stęp~włżnie. 

Obecnie (na 580 dzieci w wieku szkol• 
nym} gmi11a Lućmierz posiada a szkoły, w:r. 
1918 Jiezha iclt wyuiesie)O. 

Wazystlde azłwły zaliczone zostau, do 
kate~orji Hk4Sł gminnych, wobee ozegó skład• 
ki na iclt budow9 i utrzymane będą nałoto· 
ne zarówno na grunta włośtiańskle jak I 
dworskie. 

Na bud&W~ azkdł, opr6ez zapomóg u~ 
dowych, o kt6re uchwalono wszn11ć starania 
nie1włoemie. gmioa ponoeid llfdz.ie· r<>cznie 
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J920 rb. 11 czego pn:ypadaie oo rooz

do czasu wzn·ieełenia uchwalenych 

i& mórg ziemi około 1 rb. 26 kop. 

po'1Jimo tak znacZ1Jycb wydatków, gmi· 

1achęoeni l:(ll'lłCO do wprowadll811is 

1aia powa11eolmego 'przez p Opatow-

piaarza gminnego i p. Egierta, oby· 

: ggod&iłl sif) chętni~ ponieść wer.ełkie 

J'• jakie na 11ieh spadną w myal pod

icbwały, a nadto przyrzekli na puy· 

powi9kasać lic1b9 azkół w miarę· przr· 

d1ieci w wieku Bl!kOłuym, w 'taklm 

1, abf nigdy żadne dziecko nie było 

ft'ione mM:nośt1i pobierania nauki. 

< Powszechne nauczanie w 
1iecie łódzkim. (a) Na zebrnuiaeh 

1ych poatanowiono otworz.yć nowe 

1: w gminie Babi<:e 4, w gm. Górki

gm. Rszew - 21, oraz w gm. Pucz

,1. 

i~a lilDieueitwa. 
Kasy chorych. 

~ '\V f'clług danrclil. ~·.ebr-any~b prr: ez 

ter.iu1» hamilu i r1SZfAlllyału, w chwili 

oej w całem paiietwi<' w~no 226 

1oleó na utworzenie ka.a chorych. 

Największą ilość poz.woleń pr~ypada 

krw moskiewski. 
Ogólna liczba uczestnik6w kal wynos 
178 robotników. 
Organizuje ei' 258 kas. 

Kalenda•zP. 
Dziś Pelagjl ](, 
Jatre J aaa Gwal~rta Op. 
lmloR« słowta6alii„ date Olch.& św, 

Ił T•.luain!. bł. 
W sehrid iłońca o g. S m. t;t. 
Zachód „ • 8 „ 19. 
Dłttgeść dnia „ 16 „ 28. 

Stan ttogod~.-:Poał'ug- obserwacji opty-

1B. Rittera, ul Piotrl:owaka li BQ. 
'WOMET.R: Rane o g. 8. 12' ciepła. 

, • Połuda.. o g. 12. 189 • 

I • Wc.zo"'1 (l r·. 8 w. 14• • 
!muna 11• ciepła. :BARO· :ri.yliżeJ 750 

1!i11.vm 16• • METR: - najwy.:i;ej -

Park Staaziea prz~ uL iłzłehllej. 

µzielUlie konterty orkiQtry Wańzawakio 

/UY &pł>W'ej. 
811tli•t•k• 8tellehkioll. (l(Uwł~· 

Qll) otwarta codzlennl.c od g. 9-ej do &oej 

rem, w niedziele i świflt& od. 1-ej clo 

jpp· -

Cz1telnia pis ... Tow. „Wiedza'•, 

llotrłow&b
. lQS), otwa.rta od C· 6 po poł. cle 

wieez., a w niedziele i święta od gocfz. l~j 
o do go4z. 10-ej wleq;. 

Muzeum nauki i •złukl. (Pi~trtow• 

" nr 91). Otwarte jee.t od 4,~ po połudaiw, 

o 10-ej wi~cz.. a w święta l niedziele o4 12 

110 do 10 wiecs. 

Odczytano sprawozdanie z działalności 

Towarzystwa za rok ubiegły, nad którem wy• 

nikły ożywione debaty i dyskusje. Co do 

odw-oźenia chorych karetkami PogotC1wia do 

szpitali i pobieranie za to płaey, ustalono, że 

w wypadli.u ciężkim, gdy lekarz uzna to za 

stosowne, chorego obowiązkowo przewozi ei~ 

do szpitala; w razie zaś gdy stan chorege 

pozwala na pozostawienie go w domu, prze

wiezienie do szpitala ńastępuje na wyraźn11 

żądanie ohorego i wtedy pobierll się stosowną 

opłatę. 

Po zaakceptowaniu sprawozdania kaso· 

wegq za rok 1912, które wykazało w przy· 

chodzie 29.439 rb. 19 kop., w pozostałości s 

1911 roku 24,599 rb. 67 kop., razem 54,038 

rb. 86 kop., w wydatkach zaś 22,231 rb. 98 

kop. i w przeniesieniu przewyżki 31,806 rb. 

88 kop. na funduH dochodów za rok bieżący, 

zatwierdzono bilans Towarzystwa za rok ubie· 

gły w sumie ogólnej 72,486 rb. 25 kop. 

Zatwierd10t10 również preliminarz budże

tu na rok 1913, przewidujący w doehodach 

16, 100 rb., w wydatkach zaś 22,300 rb„ a za

tem przewidujący deficyi 7,200 rb. 

Na wniosek dr. Pinkusa, który oznajmia, 

ze Pogotowie musi w roku bieżącym zakupie 

czwar$ą parę kont, oo nie jeat &b.jęte budże

tem, uchwalono _ upoważnić zarząd do prze• 

kro.czenia budżetu o 1 O proc. i przeueSł!enia 

sum z pozycji do pozycji. Przepnwadzono 

wybory na miejsce 3 ustępułtl&ych członUw 

sąrzlldu, uraz komisji rewizyjnej. 

Do zarzi:.d11 weszli pp.: dr. Kon, ChojB"· 

wski i Groszkowski, do komiaj.i rewi.zyjaej 

Edward Heiman, B. Wacha i dr. Jaa Wisło· 

ok.i preez aklamację. 
Na zakońe?Jenie obeeni pr~• powstanie 

IS miejae uczcili długoletni!\ i owoc.n, d]a To

warsyatwa działalność d·ra Piukwia. 
Spraw~ sqolne. 

(a) Wo"Coraj odbyło si~ pos1edzenie 

w magistracie pod przewodnictwem prezy• 

d&Jlta p. Pieńkowekieeo w obecności inży• 

Diera miejskiego p. Rlłferowakiego. 

Na posiedzeniu postan.ewioao mieuka· 

nie dyrektora w domu n 29 pny ulicy 

Długiej, gd~hl mieści Bi~ gimnaąnn, ~ny· 

łfłczy6 do lokalu szkolnego i urządzie w 

niem 4 sale klasowe. ~om prze-róbki 

wyniesie 1700 rb. 
Odmowa ząomogi. 

(a) Zarzlld Łódzliego Chrn.ścjvńskiego 

Towa1'9Ystwa Dobrouynności zwrócił się 

do władz achniaistraąjnych w Rado~ 

z prośbą o wya1ygnowanie aumy 1000 rb. 

z funduszy gromadzkich na pr2ytułek dla 

położnic w Radogoasczu. 
Na posiedzeniu pełnomoettitów gminy 

żłłtłaniu T-wa Dobroczyanośei odmówiono 

z braku funduszów. 
Uz~akaae podw~żki. 

KRONIKA. 
(z) Tkacze fabryki Reichman i Halpem. 

pny ul. Staro.WcłłczaJiskieJ M 6 w liczbie 

1 46, uzyskawszylż2'dan!l potlwyiiu~ po jed11.o• 

dniowym strajku pnystąpili do pracy. 

...... 
PPojekt poinoednlełw•: 

Powstał pr~jekt, ałeby komi\ei o~,.wa-

lski, zerganisowaay w awoim cta1ie dla ule• 

l
ieoia pomocy r01">lnikom, peaiawlonym pra· 

y w11kut•k zastoju w pne111yśłe, wnow1ł 

irą działalność i podjgł sit }'MNdłłic\wa 

~i9i1y fabr1ka11'a•i a EObetaikami. W tym 

ielu należałoby uzyakaó pHwoł.0 władz7 

11 zwołanie z9\rania robotnłWw ~ 

ióhayeh fabryk, w oet. wybrania dftegat6°"' 

kt6rzy, wspólnie z cdoskami nmiteia eby· 

watek1dego i delegatami fabrykantów roęo• 

iuawaliby żądania re-botaikówid.ondułłcło 

pcmlsumienia. 
O r~ne• llał'.aClli. 

(a) Władfle gubernjalne zaqd.My od 

wójta gminy Radepsze11 wyj-amień w epra• 

wie własnoici rynku Ba Bału.tacłt. 

i W •11rawacll ••„•d•l"ld miejsldei• 

Sta1'Szy bu<łowniesy m. Łodzi. ini. S. 
Nebeleki, wyjechał do P*raburp, ci'ele„ 

gowany przez łódzki znqd miejskijw wpra
wach gospodarki miejskie). Zast~pi go bu• 

downiczy miejski ini. Referowski. 

Podw6in~ ter łł"alllWai••~· 

Tow. tramwajó.- elekti:,yeznych miej· 

skich otrzymał~ ~lea'łe n~ nftl~nie 

drugiej pary szyn nr. 'lt'\łe;.- Daiehtj t~ m. 
3 do 9. Wczoraj prz:rn.ptćłll'O ju& &> robót 

przygotowawczych. 
Z Pogehwta. 

(a) W czo raj O'tłbtło się ogólne ro-0eo• ze• 

branie członk6w łódzkięg.o Towat"zy•twa do· 

r11źuej pomocy Jel1mikiej P'~n'm ratłllł· 

kowego. 
Przybyło na zebranie zaledwie 111esaaśeie 

osób. 
Zagaił poaied'zenie prezes zarz'1du 9. 

Alfred Kruecbe, xwczem na prsewodniosąeega 

powołano dr. Kolińskiego, który r;eswej atro• 

ny zaproaił na aae~w a4w. pnys. A1ek11J1w 

•ra Babickiego i p. Ludwika Nvwińslćiege. 

pióro trzymał dr. A. Tenenbaum. 

Robotnicy tkalni Adolf.a Minera przy 

aL AIUlj' 25, (mury 'fykoeiaua} w Jic&bie 

n, uzyskali bez 1ira.jku JM)ftyżke płacy 

w stosunku 20-25 proc. 
Z f~ Steła1-owa. 

(m) Wczoraj o godzłnie 2 po południu 

w fabryce W. St-0lannra wypłacono rofft• 

nitom zarebione p1ns nich pieniądze i 

wyda-wan J'lll'tSZporiy. 
Wiele robotu.ikłw paezportów nia o

debrało. Na rame nie wiadomo• ezy i'a9ry

ka będzie zamkni4)ta. 
Przyjechał 1 Moskwy aam włakideł 

p. W. Stofarow. 
Z fallr~ki Leonh:ardta. 

(m) .Jak wtadomo. w fabryee wyro

bów welnhinyeb i kamgamyełl 'ft>w. aka. 

Lecnhard, Woełker i GiJ.dbaTdł pr.zy UiiC7 

Rsgowsk.iej nr. 7, ro00tnic1·· przęd2ałai 

1złrajchga.rnowej. w liczbie 4a, z~dali 

pedwyższenia płacy o 20 proc., Jecz fa bry· 

ka przyznała tyłko ó proc., na ce robotni• 

cy me z~dziłQ ~ i p~zneili pracę. 
Za przykład&Cl prz~zalm sztrajc~11-

nowej poszły inne OOdziały. jak ezeaałnia, 

farbiarnia, apretura i inu, lecz tam robot

nicy z~od.zili sio na podwyżk~ 5 proc„ ci 

zaś, którzy mieli mniejszy jeszcze zarebek, 

nuq' p~ta'!OM o rn proc., tak, ie za.o 

rtbU robo\'Dików są zriwnan& 

Wła!cteiel fabryki. p. Leonhar~ da

dal szpimrom prsęh.ałni kamgarnonj OO 

kop. na mtenbme, aby ei Hnieehałi be;.. 

reboeia. 
Tkalnia (czyli stara faM!ka9 by.la 

czynną M dnia wc~eraje3e1"S. 
OMgdaj do tkt.czy flWTÓĆil O. dyr&

k• fabryki z zawiadom.ie~ że z po

wodu. sltajku pn\fkałni mrajqarnow.j 
będ4 i oni zmuueni przerwać Jtact po 

1Jll'.y\rie dwóch tygodni. 
'Pkacze na propi>zyej~ dyrektora ~ 

nie z~'1zili. Wted37 adminiBtrM.ja fahryki 

RP!'OpOJJo,wała im je~ioe 1$':1 ażełl,y nie 

pl"AfYWDli pracy a robiI1 cbodai do -~ 

ty, gdyż na warsztatach pozakładane są t. 

zw •• mustra •. Tkaoze odmówili. 

Fabryka zatrudnia ogółem 1279 ro· 

botników. Oddział prz~dealni kamgarno· 

wej idzie dotąd na dwie zmiany. 
Z fabrJk• 

- (m) W fabryc~ Heblera na Dąbro• 

wie robotnicy, w liczbie 400, zażądali pod· 

wyżki, administracja jednak odpowiedziała 

odmownie. Fabryka nieozynną jest od 3 

tygodni. 
Z powodu strajku w „Morgenblacie". 

Z powodu strajku w drukarni gazety 

„Neues Lodzer Morgenblat" władze poli

cyjne dokonały l'ewizji w lokalu związku 

drukarzy żydowskich, przy ulicy Kamien· 

nej N!! 1. 
W lokalu aresztowano znajdujących 

się tam prezesa związku, l!lekretarza i 4 

zecerów oraz kobietę, czlonkinię związku 

krawców, nNeszczącego się w tym samym 

lokalu, 
Strajk na zmianę. 

(z) Robotnicy n-0cnej zmiany przę· 

dzalni Jakóba Wojdyeławskiego przy ulicy 

Długiej M 117. w liczł>ie 7 3, po 5-dnio

wym strajku ~czoraj o 7-ej wiecz. przy. 

st:wm do pracy, zaś robotnicy dziennej 

zmiany w tejże fabryce w liczbie 129 

wczoraj o godz. 6 i pół po poł. porzucili 

prac~ i dziś nje pra.:iują, ż!łdajl\C podwyżki 

od 25 do 30 procent 
Otwarcie popula.-.iego Tew. pożJCZ• 

kOWO•OSZCZfłdnościowego. 

W niedzielę duła 13 b. m. o godzini9 3 

po południu przy ul. Widzewskiej nr. 101, 

otłbo«hlie się zebranie ogólne nowazorganizo· 

wanego popularnago Towarzystwa pożycuowo· 

oezc~duośoiowego, na ktore przybyó mogą, 

wszyscy, interesujlłOY sit tem Towarzystwem. 

We wtorek, dnia 15 b. m. nastąpi uroo1J11te 

otwarcie tej inetytueji, 

ltenc„ty o•kiestry w. S. O. w parku 
Staszyca. 

Koneerty orkiestry pod dyr. A. Siel

skiego i zabawy zapowiedaiane na sobo~ 

i niedzielę obudziły niezwykłe w Łodzi 

zai-ateł'eaowanitt bogaetwem programu, mia· 

nowłcie: rano o godz. 9 porankl popu

larne, o 4 zabawy dla młodzieży i dzieci 

pod kierunkiem znakomitego epeejałisty p. 

Szczepańskiego, o 7 zaś wieczorem wie&.. 

ki koneert orkieatry dętej i mandolistów 

pod dyr. A. Sielskiego, o 9 i pół niebywało 

pokazy transformistyczne p.Szczepań11kiego, 

który zastąpi trupi) ~ 45 osób. W sayatkie 

rele kobiece i męzkie wykona sam. 

Na dziaiejsarm koncercis symfonicz· 

nym będzie wykonaną przes1iczna symfo

nja „ Wesele wiejskie• Gokknarka, dwa 

preludja Chopina, uwertura nroesyeta 1812 

r. Czaikowekiego, .Jtondo capriccioso• 

Mendebo1ma, poza programem na 1pecjal

ne .qdanie pubhcsno!ci b1;dą wykonane 

fantazja z op. „Tosca'" Pucciniego i op. 

,.Pajace'• Leoneavallo. 
z--• chóru aw. Krzyża. 

Ch6r polski przy kościele św. Krzyn 

nr.3%dza tłla ewyeb c11łonów i wprowadzonych 

gości .Zabaw~·, ktt>ra odbtdzie sit dnia 13 

lipca r. b. w lasku p. Langego w Rado· 

gosze2u. 
Na prłg'fam zło~ się: etrzebnte do 

gwiazdy, śpiewy. tańce i inne ałTa~. 

Pocz,tek zabawy o godz. 12 w połutłnis. 

Zab~wa JSatMtWiada sie bardzo dobrze. 

Ze Zgromadzenia 111ajatrów aiodlal!Sk•• 
rymarakioh m. Łodzi. 

(a) W czwal'tek, dn. 9 lipca w lokału 

cechu przy ulicy Piotrkowskiej N 249 od· 

było się kwartalne posiedzenie członków 

.Zgromadzenia majstT6w siodłarsko·ryml\l'· 

11kich m. oodzi. 
~o 4 uczniów, o~z WJ$w-0łono 

-ł czeladników, mianowicie p. p.: Antoniego 

HarmJJlza, Ignacego Kindalgkiego, Fran

ołszka LeslligM i Ludwika Pilicba. 
Ze Stew. majstrów 1tiekarskich. 

(z) Wczoraj o g. 5 po poł. we włas

nym lHałn pniy uliey Podleśaeł M 1, od

było Bft kwartalne zebranie majstrów pie• 

karskich pod pnewodnfotwem p. W. Kop· 

czy.ńakiego przy współudeiale 29 członków. 

W kasie cechowej znajduje Ilię rubli 

29.40, w kasie rzemieślniczej 300 rb. i w 

kam Puem:Y'!łowców rb. 4o07,00, ruem 

4,33-1 mlllt 
Preyjęto w pocwe1i czeladników 8, a 

wy,taano na uezni 11. 
Kwa.talne zellPanie malaPŻ'9 

(z.) Zebranie odbyło się pod praewn· 

dniciw8m starazego majstra p. O. Zaugera 

w obecności podsłarszego p. B. Butzclfkata. 

aftlOnl. ma.giatratn p. Bocheńskiego i przy 

węcftud•iale 18 majstrów. 
W poczet cseładnik<).w przy~to p. p.: 

AntODłeto Haun, lłeJiksa Nikode1111kiego i 

Konstantego Sobłowsldego. W pocraeł 

uczniów wpisano 7. 
W końcu zebrani wyrałali swe nieza. 

dowoten„ że liowanyszeni mało intere

llltją li• •prawami cecbow1mi. 

3. 
c 

Z komitetu plantac1jaego. 

(a) Władze gubernjalne zatwierd.liłJ 

trzy pierwsze wnioski komitetu plantacyjnego 

mianowicie: 
1) o zakupieniu narzQdzi ogroduiozycla 

dla ogrodów miejskich. 
2) O ogrodzeniu trawników i ustawieniu 

palików przy drzewkach. 
3) O zakupie flanc kwiatowych brat

ków. Na powyższe cele z~tanie aeygoowam• 

z kasy miPjskiej suma 1011 rb. 61 kop. 

Panama w kasie poż •• oazcz. 

Z powody skarg nadesłanych do gu• 

bernjalnej komisji do spraw drobnego kre

dytu, że w bałuckiej żydowskiej kasie poż .• 

oszczędnościowej dzieją ei~ nadużycia, zje

chał do tej kasy na rewizję inspektor det 

spraw drobnego kredytu, p. M. Krestja

now. 
Rewizja trwała dni kilka i dała re• 

zultaty przechodzące oczekiwania.. Okazało 

&ię, że w kasie brak pieniędzy, ż-e człon

kowie rady i zarządu lokowali swe pienią· 

dze w kasie, biorąc za to bardzo wysokie 

procenty, gdy innym członkom wydano 

procenty nizkie, że przy wydawaniu poży· 

cz~k ~anował niepodzielnie eystem protek

cyJnr 1 otrzymywali je tylko zaufani rady 

i zarzl\du, którzy naj<!zęściej nie regulowali 

należności i zarywali kał!ę, przea co stoi 

już ona u brzegu ruiny. Prócz tego książki 

były w wielkim nieładzie i t. d. 
Rada i zarząd nie mogli dać żadnego 

wyjaśnienia. Inspektor polecił, aby w prze· 

ciąga miesiąca przesłano komisji gubernjal

nej szczegółowe wyjaśnienia. 
Napad. 

Wczoraj po południu, w Karolewie, 

do przechodzącego Szmula Borensteina, in

kasenta firmy Lipazyca (Piotrkowska 141), 

podeszło kilko lodzi, którzy pod groźbll 

rewolwerów zabrali mu 92 rb. gotówką l 
zbiegli. 

- Prz~ P••c~. 

Tad~usz Mainke, robotnik febryczny, pra• 

uując przy maszynie, uległ zwichoiecin pra· 

wej r~ki. 
- Przy budowie domu na ul. Rokiciń· 

skiej M 27 spadł z rusztowania z wy11okości 

II piętra robotnik. Franciszek Lisiewicz i 

odaiósł złamanie rolci i ogólne okaleczeni• 

Stan rannego dość ciężki. 

- Bójka. 

Wladssła.w German, robotnik, w bójce 

ulicznej został pchnioty kilkakrotnie nożem, 

w11kutek czego otrzymał rany twarzy i 
pi er.si. 

Cięiko poranionego odwiozło pogotowie 

do szp. Czerwonego Krzyża. 

- Rapad. 

N a przechodzącego ul. Widzewską Ra· 

zimierza Kowalskiego, rolłotnika, napadli ja· 

cyś nieznani iwżownicx i zadaU m\& kilka 

ran nożem w plecy, bok i szyję. W etanie 

bndl!lłcym obawy odwie:&'iony został karetk, 

pogotowia do szp. Poz~un1'skich. 

llRAmtY D~f KUft. 
Przed 8 laty mieszkał z wdową po nie

j1lk:im Klauzińakim, Marjt\ a Krzepnowekich. 

w lstoe.unku wolnym Wacław Dołęga-Sa

pieiko. 
Kiedy stosunek 6w miał sit zrealizo

wae przez preyjście na świat dsieeka, DołfJ

ga.Sapie-zko zerwał z Marją. 

Oburzony tym postępkiem brat Wacła

wa, Władysław Sapie~o. urzędnik ,banku, o

żenił się z wdawlł i dziecko uznał za swoje. 

Była nilł dziewczylłka, której dano imiQ 

Irena. 
Dzieclro było szcwęśliwe, dopóki żyła 

matka i prawny oj~iec. 

Ale oboje Władysławoatwo Sapie~kowie 

umarli i została sie-rota. 
Wobec takiego kagieznego losu kilko

letniego dziewc2~ia, zaopiekował si„ niem 

prawy jej ojciec, a urzę&k.>wy stryj Wacław 

Dołtga·Sapieżko, dobrze aytnowany urtędnik 

'l'ow. kredytowego ziemakiego. 
Ale, Boże Lodpuść, j&ka to była o

pii3kal 
Sapieżko ze eweją 7 letnią pupilką rrie· 

szkał w m>mi pod nr. !20 pNy ul. Bi P l11ń„ 

skiej w Wat>szawie. 
Przed dwoma Jaty sąeiedzi jego codzie11-

nie słyszeli krzyki w ntebogłosy d:decka, ale 

dowiedsiawszy sl'i!, że to Sapieżko karci swo· 

flł upar~ .bratanłe~·, nie zwracali na krzy

ki u.wagi. 
Opiekun posyłał dziewczyuk~ do szkolJ 

freblowskiej p.. Janiny Andersowej.~ 

Tam nuważono, źe Irenka oodziennie 

jł9st bledlza. dziwnie zdenet'wowana i · jakbJ 

diora. Dziewezynka z początku nie clwi nła 

nie mó-46, potem si~ jednak. rozpłakała, 

w końcu opowiedziała, ie ~stryjek Jije 11 



; 

4. 

rano i wieczorem, a nawet podc~as o~iadu 
albo rózgą, albo batem, albo szpicrut!\. 

Nie dawano temę wiary, więc obejna• 
no ciało dziewczynki, Wynik [tyeh oględzin 
był taki, że nie pozt>stawało nic innego, 
tylko zawiadomić Towarzystwo Oj>ieki ud 
dziećmi. 

Delegowana do zbadania !prawy ople· 
kunka p. Helena Chełmońska, po za11iągnię· 
eiu informacji, udała się do lekar11a d·ra De· 
Jinikajtyea, który poddał małą Irenkę O• 
ględ.zinom. 

Lekarz stwierdr.ił, te dzi-P.wor.ynka mia
ła całe ciało posiekane rózgą, poaiuia• 
czone od bata, a poranione od razów •zpl<:
rut11. 

Dziewczynkę oddano do tzpitala, stra· 
sznego tnś jej opiekuna pozi{\gnięto do od
powiedzialności. 

Pisaliśmy o tero w swoim cztieie.I 
Podczas śledztwa okazało się, że De· 

łęga-SApieżko nie miał miary w katowaniu 
dziecka, gdyż dochodziło do tego, ie nie mo
gło 0110 już trzyczeć, ale j'cznło; niekiedy 
zaś, wychodząc z domu rano, zamybł Irenkę 
na klucz w mieszkaniu i wi~ził j'ł tak sa
motną do .godz, 4 po południu. 

Odhył si~ Sl\d nad strasznym orie· 
knnem. 

Oskarżony tłumaczył się, że 11a pomoel\ 
rózgi uczyl dziecko moralności i dobrych 
obyczajów. 

Więc batem Cl:łowiek, zdaws-Oby Bill 
mogło, inteligentny, leczył 7 letni<3 dziecko.„ 

Nie pomogło jeiluak tłomaczenie, sąd 
po zbadaniu szeregu świadków zkttzał Wac· 
ława Dołęgę - Supieżlrn na 2 lata rot aresz
tancldch z pozbawieniem szczególnych praw 
i przywilejów. 

Wyrok ten zapadł już w dwuch in· 
stancjach. 

Ze świata. 
{-) Księżniczka i wierzycie· 

le. Księżniczka belgijska Luiza przybyła 
llzisiaj do Brukseli, !!by przedsięwzi4(} z sio
strą swą ostateczny pedział spądku. Całe 
szeregi kufrów i }llikunków kt.iężniczki przy
były już do Brukseli. Kufry te i pakunki 
zasekwestrował jednakże pewien właściciel 
110telu w Brukseli, któremu księżniczka Luiza 
wfona jest 19,000 franków. 

„ OAZETA tODZKA•-11 Lip~a 1913 r~ . . 

Połoieoie bułg11row jest do tego stop• 
nia rozpa.c.zliwie, se r.!;lld bułgarski zwzócił 
aię do Rosji z prośbłl o pl)średniotwo ~ w zu· 
wiet!'ZSni u broni. 

Franeja pracuje gorliwie fil tym kieruuka. 
Zdaje się, że Serbja i Grecja zgodzi} si~ nu 
rozejm pod warunkiem, jj Bułgarja zrzeknie 
si~ raz na zawaze terytorjnm spornogo, jak 
równiej zajętego obecnie pr.zez 11erMw i gre• 
ków. Cz~só terytorjum Bułgarji właściwej 
Serbja nie zdąda. 

ną wiaro. Biły bułgarskie zdaj" ai~ supeł
.n.ie wyczerpane. 

Serbja opl'Ó.cz tnytOTj6w njętych obec· 
.nie przez BWlł armję, i!lda6 Zam·erza Ul• 
11zycb jeszc~e astęp:stw .co do t~ytorjów, ~'6· 
re według tralLtatu nwarte~ przed 'WDJD!ł 
tureckll. miały przypaść w udziale Buł· 
garji. 

Żądania Grecji bQd1ł równld daleko się· 
gające. 

Jak słychllć, Rumvuja, wnu'iie sgodr.eaiil 
się na pokój, p011tawi tądania, <lotyC!f\Ce wy• 

011tymiz:m •itrjewa. Ą .n.agrodienia od Bułgarjl~za koszta mobilizacji 
WIEDEN. KDrespondeot „Reichspo11tu• rumnńakiej. 

nie przestajs nadsyłaó z 8ofji wiadomości o WIEDEN. z Białogrodu donosz,: Ber
zwyci,stwaoh bułgurów. JeneTał Dmitrjew bja zgad.u sie .na .zawiesze11is broni tylko 
miał mu ośwladezyć, ~e wszystko idsie dob· pod tym warWlkiom, jeśli Bnłgarja me awej 
rze. "Sieć-mówił-przez naszastawfona jest strony udzieli dostatecznych i natyobmłas\o• 
nie do rozdarcia". wyoh gwarancji, .ie n.ie wznowi wojny wy• 

Katastrefa.. 4.. zyskawa~ ens zawiea~enia broni na to, 
,,...~ NRA.POL. Na linji kolei napowietrznej aby .ścilłgłłąó na plac boju znaczne _posiłki. 
prowadzącej na Capri, 1erwała si~ lina dru- A9ekaja. 
ciann, podtnymujl\(la napełniony pasażerami " BERLIN. z P-eterabari:a don~: w tu• 
w.agon, który spadł na dół z ~dl>Sć z:nacznej tejn•m pmralstwie aerbakiem panuje op.tlłja, 
wya•kośoi, skutkiem cz.ego 3 ciaoby p-onio- że Serbja i Gretj.a w najblłłHyeł\ d11ia-eb o• 
eły ilmierć na miejscu, a 10 odnioało ci~ie głoszą \Jn:qdo'fl'O "' n«>eie do mocaratw o 
rany. enebji '8J'.Ytorjow m11c~dońwkieh 1Jaj9tych O• 

Na amierć. beenie prEei5 armjQ obydwu łmSłeatw. MADRYT. S!łd prnysiegłyeh ekazał .Ale· 
. Al" ltżuma. griego, sprawce zamachu na .krola ionsa, 

na śmlere. 
Zlot sokołów. 

KATOWICE. Na Zadoln odbył &i~ li-ty 
tJlot organizacji aokois.kieh z Górnego SJą.ska. 
Wzięło w nim udział 16 gniaM 'W liczbie 320 
sokołów i 76 uk()lie. ' ''· 

Ko1eniEa~ja. 
POZNAN. "Yitteltt.adb.asf!• nabywa 200 

He. ziemi polskiej w Tamowej Łące p-O'd Ry~ 
azyną i ro.zpnrcełowała jt\ pemiędzJ 11 ko· 
lonistów, oczywiście niemieckich, 

Snieżyce w Szwajcarji. 

GE NEW A. Ze wszystkich stn n nadcho· 
dz!\ wieści o zaapach śnieżnych. 

Cholera a bułgarów~ 

ATENY. W~ród wojak bnłgarskich zaczy
na grasować cholera. Na jednym ze statkó\T 
wiozl\cym jeńców bułgarskich, stwierdzono 
18 W) padków ch-0lery; oztereoh choryqh 
zmarło. Statek Lzolowano. 

OJcracieńatwa bałgarów. 

.ASTRACHAN. Zmarł na d.żamo Iekar• 
Fiedorow. 

Za• a cb na procbowDitJ. 

WIEDEN. Udarem11ioao napad na pr~ 
ehownit w peblit Wjerlnia. Wartownik sra· 
nił jefłnego z napaatników, który mimo mny 
postrzałowej uciekł• 

Groźlla ałPajku. 

HAMBURG. W tutejazych wanzłtltach 
okrętowych gro.ii wyiach strajli:a. Pracowni· 
cy zażądali skrócenia dnia pracy i podwyż. 
az~nia zarołlków. Adminia~nej11 łąt111nia te 
odnueiła. Wuhec łego trajk ~t nieuni~ 
kniony. 

Ostatnie telegramy: 
(Tel gramy • ecjal nGaze y 

Łódzkiej )• 

Pierwsze kroki Rumunjl. 

oświa1.11~ -„ ·~ · .„:-r- „7 .:· ~1d, łe ca\ 
rozpoezęcla wojif.r rnaltżf przypitit 
rałowi Sawowo-wi, który wbrew po 
mu aaposobie11iu r.qdu bułgarlkleg· 
łał na wł&.an~ l'~~. .Rl:ad b łgan 
nadał pokojowo uapoaobio y · p 
Rosji na'kłonie'Jlie 8erbjł i G11ecji cio 
Chania walki. Sazonow wydał rpo1 
•Jjskim w .A.te.nach j Białogrodzie 1 
ineirukeje. Po załatwieniu u.targn 
dzie li~ onferencja fpremjerów wl 
aburgu, w której beenia wdmie 
talie pr.zedstawiciel Rnmunji. W!· 
te zamierzenia Rosji popiera w zup 
Fnmcja. 

Złoienie broni przez j 
rata Iwanowa! 

BERLIN. Drogą na Zomt 
deszła. tu wiadomość, ~ j~ 
Iwanow, dowódca drugi~j i tn 
dywizji armji bulgar.skiej, dtia~ 
w Macedonji południowej, mi' 
znaleić w połołcnia bez wyjśc 
.skrzyalony prze.z serbów i gn 
wobec czego mnsial broń złot, 
całą swo}ł armją • 

Fiasco polityki a 
WIEDEN. Prasa tnt.ejsnl 

dzi jednomyśJnie, że polityka 
fitska Danewa zrobiła ogromnt 
sco, którego wynikiem jest wl 
obecne położenie Bułgarj~. Dan 
zdaniem prasy tutejszej-broni 
ściwie inteoosów Rosji, nie zaś 
garji. 

Klęska b..tgarów. 
ATENY. Generał bułgarski1 

11ow, poddał się z drugą i tr 
dywiają. Bułgarzy, pokonani 
Radowisto, uciekajlł w góry P 
.ko w i ca. 

Jewc~ bułgarscr. 

BIAŁOOROD. - D~ hkibu .pr 
wadzono 100 jeńców (baJgarakich, 
prze ehlwiają braz największej n~zj 
cie.liczenia. 

- / WIEDEN. Kilka oddziałów wajaka 
rumuń1kie.go przekroezyle wczoraj o gndz. 
4 po pof. granicę bu1rarskit. --.__ - "J' Grecja a Bułgarja, 

Rumunja wyttewiełlziała wojnę. ""•' 

(-) l'łiemcy kupują ziemię w 
Turcji. „NowoJe Wremia" donosi.że Niem. 
cy pi:owadzą z rzą.dem tureckim rokowania o 
łrnpno w Turcji 2 miljoaów hektarów ziemi, 
~tóre należą do eks-eułttina Abdul·Hamida. 
„Nowoje Wremia" widzi w tem kupnie ziemi 
niebezpieczeustwo dla Rosji i wzmocnienie ei~ 
wpływów niemieckich w Turcji. 

ATENY. Rząd grecki założył protest 
w nocie do mocarstw przeciw okrncień
stwom, jakich sią nrmja bułgarska dopu• 
12ezała w Macedonji przeciw tamtejszej 
ludności greekiego fOChodeenia. W nad· 
morskich mla11tach i miejscowoe!ach U• 
więiili bnłgarzy wszyat.kfoh urzędnikew 
greekic11, zabrali icll ze sob~, a wielu z 
pomiędzy nfeb z~tało bez lładnego powo· 
du rozstrzelanych. 

BUKARESZT. Dz.is IJI'mja rumuńska 
otrzymała rozkaz -w\reeze~ia· do Bułrarji, 
Jednocześnie wydana zosuła nota rząd&wi 
bulgnrskiemn za pośrednictwem poała ru· 
muńskiego w Sofji. Wojna została ZUem 
wypowiedziana i jedn czeuie rozpo~ta. 

ATENY. - Wi-adomości o 
pokoj.owyWi Bułga.."ji przyjęto tu 
chł.odao. W sferach rządowych oł 
czaj1', .że d!ltenia poJ.:ojowe Bułg' 
nieco spoźnione, jak również spóz 
jest interwencja obcego mocarstwa. E 
cja grecko~serbska nie może się Jg 
na to, aby Bułgarja, korzyatajlłc r; u 
szenia broni, d<>konda łonoertracji 
i wzmocniła swojlł armj~, a przelt 
zgodzi Bi~ na żadną przerwę w działar 

-
Deportacja zbrodniarzy 
prusl<ich na Syberję.' 

Jubilensz swego rodzaju stanowił dzień 
wczorajszy, :mianowicie aetnl\ rocznicę de· 
portacjii 58 zbrodniarzy pruskich na Sybir. 

Akta tej deportacji zaaj9nj\ aię w Ber• 
linie w „ Publikandzie" miaiaterjum z roku 
1813. 

Ogłoszenie ministra opiewa: ~Aby ubez. 
pieezyć własność poddanych Jego Król, 
Mości przed złodziejami, frabnsiami i t. p. 
llbroduiarzami, postanowiła Jego Król. Molió 
za uprzedniem porezumieaiem się p; cesarskim 
dworem rosyjskim wyałać tyćh i podobnych 
im złoczyńców w najodleglejsse krańce Sy· 
l>erji, przeszłe tyti~c mil od granic parłstwa 
Jego Krel. Moicj, aby \am prat:owali w ke
palniach, ! Na(razie oddano 58 n~j~orszych 
ibrodniarzy komendaatowi rosyjskiemu w 
Narwi, aby uskutecznił deportację foh do Sy
berii. Z Najwytszego rozkazu: Hr. SchnlP11 · 
bnrg•. 

Dokument powyA11zy "f!I„._ · 
Król pru1ki istotnie .W V 
deportacjo do Byberl" 

Odp.ewiellż Bałgarjl. 

KONBTAN'l1YNOPOL.-Wodpewiedzi 
na notę Turcji rząd bułraTski ł>dpowie· 
dział, że gotów jest wycofać swoje wojska 
z Rodosto i z nad brzegów morza Mar· 
JJ'lara, jeżeli Turcja zobowiąże &ię zacho
wywad nentraln"ć i .zagwarantnjl!, te nie 
przeli:roezy teryterjn bnłgar łde10. 

w,slłki ... b6w. 
BIAŁOGROD. Wojaka 11erbskje czynifł 

usiłowania, aby odebrać bul.garom KistendiJ. 
Wiadomoiici o pełohaiu bałgarów q w dal
Hym ciągu llie~myś.ltle. Poddnoie sit armji 
bułgarskiej serbom oczekiwane jeat tn lada 
chwila. 

llaetP9j „ Atenach. 
ATENY. Zapanował tu niezwykły enta· 

zjum na wiadomość o pierwszyeb zwycię
stwach grełWw. Zaniepok-0,ienie bud1i tylko 
wielkc6ć strat, peniewaJ walki 1 bułgarami 
są bardzo krwawe. 

Zd•atlaenie plaa1iw. 
WIEDEN. Władae .ar11&:ctowały bnclowni· 

f'Y"?'fl Faye, k~ry odat,pił Włochom plauy 
· nad grani~ włoską. „„ja. 

'"'RN. Utr:ymuj" się w tntejszych 
• .• lomatycmych pogłosk4 iż Berbja 
Zadliłrzaj!ł niuwłocznie ogłosić ane-

•. v.l .J ÓW W8j1ÓlllJCb. 
·watki w •ar•kka. 

~.... Radeść lullności. ; 
r.-

SALONIKL Wśród ludności tutejsze) 
panuje wielka radość z powodu znjęeia 
przez wojska serbskie Kawali, w•kntek 
czego zaprowiantowanie armji bułgankiej 
b~dzie polączone z wielkiemi trudnościami. 

w-ojenoych, jeżeli me będzie Ja 

trwały pnkó:i. 
Turcja woltee Jlułear,ii. 

KONBT ANTYNOPOL. .Rzl\d turec1i 
Gł6wna kwatera •••ltów '' ał od Bułprji, aby aatyclmliast po w 

B.IAŁOGROD. Zajęci.e przez serbów faniu swych w~j5.k z R~dotlo i z nad 
Ranowicy, która staucwiła niezmitrme wa· mara, przystąpiła 110 Ul'9C'IJ.lowania now~ 
żny punkt dla armji bulzar kiej i była re- nicy bułgol'6ko·turecliej. Najwidoczniej 
zydenejl\ rł6wnej kwatery, akłoniłe 1erbów t1ja chce wyey.abć .tl'ndae pałożenie Bu 
do przenies:enia tam swojej glóWllej kwa- na ewo.A toreyi\ó. 
t11ry. O aw, o roz1»161" •tg....;1. ' 

Armja bułgarska jest w dale.zym ciąru R PARYŻ, • Tempa" i „:U.berta• wzy 
ścrgana przez serbów i greków. Roajo, aby obecnie zaj9ła ei@ pogodw 

P ł . . . .. powaśaio.n1ch braci na Bałunacb, gdy~ 1, o 19czen1e sn; armt•• 't> - • • • • • • • • 
aeia s~e Ił~ coraz gr.ou1.1e1sq 1 me BIAŁOGROD. W Radkowie nast,pf • . " l:l es e aaa& cie Sofii co .mogłob1· 

l ł · I 'i ki · · b Y 11 m ~ 'J ~ • o. .~o l)czeme s ~ arm; grec eJ .1 ur • prowadzid do ie.Drwałego zaostrrenia sto 

skieJ~ ...n ków pomiędsy mooar1twami, k.tóre 11 
WakazpPe~i•• 

~nym razie nie sgod~ si~ na rozbiór I LONDYN. Zalrnńezyl si~ tu V zjud 
dla walki z nierzj\dem poiwi~eony wy- ptji. J Telegrl._. 

ITelegramy ag. W. A. T. i wlasne z u ... • .• J 1, 

. . ·:lYT. Wojska hiszpańskie -po dłn· 
.iaci~tyob walka~h 11 ut.rolu1ńc.0ykami 

·aJi nad nimi zwyoifJs1wo na całej szukaniu środków zaradcaych dla ba11diu 
dzieweEętami. Z ostatniej chwili. 

Rozpaczliwe położenie bułprów, 

WIEDEN. Wojako b11łgarskie cofa ai~ 
na całej linji. 

Armja p6łnooaa n p6tao rospoczoła 
ptajo, armja 1aś połudnlowa, pod dowództwem 
Jenerała Iwanowa, musi 1io wcifłi cota6, po· 
mimo wyaiłków bohater•kioh, napttrana przea 
przewaiająee aily greokie. 

Grecy oba:adzili KawaU~, Eleres, a na
wet Strumnico, sk,d dąqc w kierunku pół-
11ocno·1achodnim, połl\czyli sio z serbami, 
którzy zajęli Radoviazte. Armja wi~ jenera
ła Iw .... 1owa jest ZU,Pełuie odcitta od armji 
północnej. 

Walki w Mongoljl. 
ONDYN. W południowej Monrolji 

łrwajll w dal11zym ef\gu walki pomi9dzy chiń· 
ozylcami i mon~ołami, łtóre konoeAtrują sit 
pod Utukoto. Straty uio11c•l'w nieznaczne, 

Areaztow11ala. 
K!JOW. Arentowano kilknnastu ro· 

botników w mienkaniu poeła Burjanowa. 
MINSK. W 1ynagodztt ar&utowano kil· 

kudziesitciu robokików, uccestniczą1lych w 
wiecu. 

W~ścigi międz;rnarodow-. 

PARYŻ. PrzybJło tu 15 samo.cbodew 
rosyj1kich, uc1e-stnicz~ch w wielkich wy
ścigach międzynarodowych. 

Jęz11r pelaki w Pe1e•a11lu. 

l'OZNAN, .Posener Tageb1att• do· 
nosi, że zaqdano -Od władz miejscowych, 
aby nbroniły ogłaannia Bi~ a tiicacb 
mia~'ta w języku polskim. 

Warunki zwrci„zćów. · '"--,,.. .,. ~ 
B11łgarja a Rosja. 

PARYŻ· · - Jak informuj:t pisma ta• 
łejue, w odpowiedzi n teJeiram Sazo· 
now w awie aata~ bułgarskiego, 

WIEDRN. Wiadomt>id, jaka doszła 
pre1 Parys o łf\dani se ałrony &łgarji ia· 
łerwencji Fran~jł i ao.ji, naj · &a mpeł-

t•dania tra•wajarzy. 
(-a) .Pracow.nicy łódzkich tramwaj 

elektryezuycb, mianowicie brygad mote 
W.Ycla i konduktorskich przedstawili zar 
dowi .ż'd.aDia. podwyżki płacy, wyn~( 
dzerua ..mieszkaniowęgo, biletów wołt 
jazdy dla żen maazynistów i kondukton 

Wymagaj!ł tez śeisłego przestrzeg!' 
pr.zepisów .ministerjalJl,Ych co do dług~ 
dnia roboczego (9 godzin, zamiast 11, ) 
obecnie), wypoczynku co 10 dzień,~ 
wzgJ~du na to, czJ przerwa wypadli • 
aobolt czy n.a nied1.lel~ i co do na! eie~ 
d<> kasy emeryłalnej. 

Dyrektor t7amwaJów odmówił przyj• 
cia laty w.a.ranków. 
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Królewia W::o~ou 
POWIEŚĆ. 

'flnmaezył z niemieckiego K. H8WORKO. 
= 

Ale ~dy pan Sp-0elman11 powrócił, 
mial w r~u kawałek ceratki, o której is· 
łnhmiu w którejś z szuflad pamiętał. Tę 
eeratk~ wrt:ezył księeiu pouczając go 1zcze-
1ółowo jak jej użyć należy, aby była po· 
tyteczua. 

Klaus Henryk podziękował serdecznie 
a pan Spoelmann zadowolony znowu się 
położył. Tym razem ·pozoetAł 011 przy stole 
a po wypiciu herbaty zaproponował wspól
ny spacer po parku przyczem on sam w 
miękkich trzewikach szedł między córką i 
kaięciem a za nimi szła hrabina z doktorem 
W a tercloose. 

Gdy książę na odebodDf!m sie żegnał, 
powiedziała mn Imma jeszcze coś bardzo 
ostro wystylizowanego o jego gardle i z u
li.-rytl\ iroają zaklinała go, aby swojlł świętą 
osobę azanował. 

Ale chaciaz Klaus Henryk nie mógł 
JeJ odpowiedzieć równie ostro, to jednak 
usiadł do swego powozu w usposobieniu 
juknajlepszem, bowiem- ten kawalek ceraUd, 
który miał z sobą w ld~szeni wydawał mu 

Cyganiewicz- Lurich. 
Sensacją wiedeńskiego sezonu mar· 

twego była walka zapaśnicza międzJ Zbysz
kiem Cyganiewiczem a atletą Lurichem, 
jaka rozegrała się na sc:enie teatru w .Kai· 
sergartenie". 

Przeszło 5000 publiczności przybyło 
na ten „match ", który przez szereg rlni 
zapowiadano ogromnymi afiszami i rekla
mowano porozlepianymi po ulicach portre
tami obu zapaśników. Zanim atleci rozpu
częli walkę, przewodniczący komitetu sę
dziów zwrócił się do publiczności z prośbą, 
by zachowała się lojalnie i bezstronnje, 
Zapaśnicy walczyli według reguł francu· 
skich zapasów, zwycięzcą mfał być ogło· 
szony ten z atletów, który przecivrnilm 
dwukrotnie położy na łopatki. Sympatje 
publiczności były podziolone, z ogromnem 
więc naprężeniem przyg1.lldano się walce, 
obseJ'wując bacznie jej poizcze17ólne mo· . ~ 

menty l epizody. Cyganiewicz mimo ogrom-
nej wagi nie ustępuje szczuplejszemu Lu
richowi w zwinnoiei. Pierws.zy raz poło· 
żył przeciwnika w 40 minutach walki, 
d~ugi raz już po o'Śmnastu. _.Jury" ogło· 
siło wyrok, przyznający polskiemu atlecie 
pełne zw1ci~etwo, publiczność szalała z en
t.uzjazmu. 

:GAZETA ŁODZKA•-11 lipca 1913 r. 5 

Bi~ zadatkiem jakiejś lepszej przyszłości. 
Czy było tak, czy inaczej, fokt pozo· 

stał faktP,m, że walka Klausa Henryka o 
wiarę Immy w jego uczucia dopiero się 
zaczęła. Widziafon jasno. ae dopóki nie zdo· 
będzie jej głębokiej wiary w prawdziwość 
swoich uczuć, dopóty nie może być mewy 
o jakimś stanowczym kroku. 

Podczas następnych odwiedzin był 
sam z Immą, albo prawie sam, to jest z 
hrabiną Loewenjoul. Był chodny, pochmur· 
ny l'lmek po nocnAj burzy. Jechali wdłuż 
rzeki skrajem łąki, Pereeval po wybuehach 
swojego niepokoju biegł teraz żywo przed 
końmi, odbiegając czasem w stronę i po
szczekując. Hrabina na swoj-ej Isabeau je· 
cbala w milcz~cej zadumie. 

Klaus Henryk odezwał si~ w pewnej 
chwili. 

- Dniem i nocą myślę o czemś, eo 
chyba było snem tylko. Leż-ę w nocy nie 
śpiąc i w ciszy zupełnej słyszę parskanie 
Florjaaa w stajni. Wtedy zdaje mi eię, te 
to był niewątpliwie sen. Ale gdy panią wi
dzę jak teraz, albo ostatnio przy herbacie, 
wteay zdaje mi się znowu, że to jednak 
była rzeczywistosć. 

- Trzeba się koniecznie JasmeJ wy· 
razić, miło1kiwy książę-odrzekta Imma. 

- Czy przed dziewiętnastu dn·ami 
pokazywała mi pani swoje ksiqzki, panna 
lmmo-c.zy nie? 

- Przed dziewi~tnastu d.aiami? Mu
szę p<iliezyć. Nie, od tego .czasu upłynęło 
dni osiemnaście i pół jeśli mnie wszystko 
nie myli. 

-· A. więe pokazywała mi pani swoje 
książki? 

Rozmaitości. 
Wielojęzyćzni monarchowie. 

„ Independance Belge" umieszcza· cieka
wą notatkę o tern, którzy monarebowie eu„ 
ropejscy, mogą być zaliczeni do nędu poly
glotów. 

Najwięcej języków zna władca „ wie-

- Najniewątpliwiej, mości SJ''Z~ 
Tusz~ łeż sobie, że si~ panu podobały. 

- Ach, panno Immo, nie trzeba tak 
mówić; puynajmniej nie teraz i nie do 
mnie! J{!stem usposobiony bardzo powa· 
żnie a w &ercu tyle mam jesz.cz~ spraw. o 
których nie miałem czasu powiedzieć pani 
prz~ii dziewięlnaatu dniami, kiedy to mi 
pani pokazywała swoje kei:tżki. Chciałbym 
nawi~zać .do tej chwili, w której Bi~ wów„ 
czas rozstaliemy, a to, co się stało tymcza
sem, chciałbym zapomnieć. 

- Na miło!ć boską, biąjęl Zech„ 
ciej pan r~czej tamto zapomnieć. Cn tei 
pan sobie puypomina! Przypuazciam, że 
ma pan wszelkie po temu pow<>dy, aby o 
tern, co się stało milczeć jaknajzupełniej. 
Jak można było zapomnieć się tak d~lece 
i w t.rm stopniu utracić postawę! 

- Gdyby pani wiedziała jak 1traaznłe 
bylo mi dobrze zapomnieć eię! •.• 

- Bardzo dziękuję! To obrażające 
dln mnie, mój panieJ Musz.ę sił <iom'l.pć, 
nby pan i względem mnie zacbowywal pD· 
prawną pe.stawę, którą pan ma zawsze tłła 
całego świata. Nie na to je•tem na świe· 
cie, aby pan u mnie wypoczywd po iwo· 
ich trud•ch ksi~żęcycb. 

- Cói za nieporezumienie, Immo! 
Ale ja wi~m, że pani mnie roZ1Dyśluie nie 
rozumie i żartuje sobie, z czego widz~, że 
mi pani nie wierzy i nie bierze poważnie 
tego, eo mówię. 

- Bo też, mości ksią?:ą, za wiele ode-
mnie wymagasz. Czyż nie o.powiadał mi 
pan aam o swojem iy1iu? Pesontie cho„ 
dziłeś pan do szkoly, pozornie uczęsacza· 
leś ns uniwersytPt, pozornie był pan żoł-

nieriem i dla pozoru nosi pan jeszcze dsir 
-eiaj uniform; udziel• pan pozornych polł8': 
chań, bftwi się pan w pozornego strzelca ~ 
Bóg wie w co tam jeucze. Dla pozorów 
przyszedł pan na lwiat i oto mam naglt 
uwierzyć, że traktuje pan cośkolwiek p0r 
ważnie!? 

Podczas gdy to mówiła, błysn~ły mu 
łzy w ocncb; tak dalece zabolały go jej 
słowa. Odpowiedział półgłosem: 

- Ma pani słuszność, panno ImmOf 
w życin mojem jest wiele nieprawdy. Alt 
ja tero tyeia sam nie 1twcrzyłem ani go 
sobie nie obrałem, lecz spełniłem swój o„ 
bowiązek. jaki mi był surewo i Rciśłe pne
pisany 4ls zbudowania ludzi. I nie dość 
te to ży-eie było ci~itie i pelne wyrzeczen. 
mści się ono teraz na mnie t~m. że mi 
pani wier;eyć nie chce. 

- Pan jest dumny ze swego życia 
i powołaaia-rzekla lmma-a ja ie mogła 
bym nawet pragnąć, aby się pan samemu 
sobie sprzeniewierzył. 

- O, co do tego, to niech 1ł~ pani 
nie troszczy-.zawełAł Klaus Heo.ryk.-Mam 
ja doświadczenie oubiete; sprHniewier.zy„ 
łem si~ już sottie i próbowałem obej'ć 
prse,iey; akonczylo eiq to dla mnie hańb,. 
.Ali' od ezasu, gdy poznałem panią, wtem, 
że mogę sobie pofi>lc<>wać jak Jttokelwiek 
bez oba y i z i·adościł, chociai clo-ldór U· 
llb8rb.ein twierdzi i to nawet po łacinie, ie 
to niemożliwe, 

(d. c. n.). 

• - '... • • •• -, d .... -„ ( . 

Wśród skav.irnych było: 
Kobiet - 1461 
Zakon.nic 350 
Keięży - - 113~ 
Szlachty;- - 2048 

Tyle ludiiói zginęło z wyr()ku sąd•wego, 
znacznie większlł ilość pocillonęły doraź.ne 
egr,ekacj• z walki z rojali«tami. 

W mieśeie Nantes komisarz Konwentu 

Carrfrir.a 7 gb,.1-'l 32,000 esób, w lJjoaie -
31,000. u_. ... ,:„„nanie katolioko-rojalistycmej 
Wanclei kosstowało 987,000 ilyć luclzkfoh. 

Swith1 oblie1a, iż w czasie rewolnejł 
zginęlo z jej powodu imiercill nfenatnralnt 
1,040,972, 

Niema wojny, kt6raby pociągn~ła ~a sobll 
choe-iaźb.} polow~ ł.J'Cłl ofiar. 

lojęzycznej monarebji" cesarz F.ancisz~k Jó- L-~-"'-'~E~~~~·d!::C:"=~'"""!'~"E'.lL-L--L·l\IC:~;C:~~.E.L·E~-
6.ef. Włada ou biegle językami: niemieckim, -~ ........ -c~ '"""'°"'°""'iil.'"°''~"''"""'°"""..,.., .. ~-Eifę~, .......... ......._.~~ ·""iiił ·~~~ 
polskim, francuskim, angielskjm, ezeskim, W Olr..il .w łn dJlih b łnMiuL lłłl1 • • k" ~ 
serbskim, chorwackim. '.iowieńskim, rmnuń· Q1 wyuUWw„1\VO ,,go mll DDIUHS1,.,~s„,rvcznego „.snuetu W 
skim. włoskim i rusiń~kim; zna troch~ i he„ li QI 
br,1j1ki. lł\ 1 14 Q1 

Car Ferdynand bułgarski i kr61 Piotr ~ k '9ł 
serbski .znają języki: niemiecki, francuski, an- Ai na ro \11 
gieleki, rosyjski, bułgarski i aerbski. ~u W 

Cesarz Wilhelm włada językami! nie- l.ł) przygotowuje własny KĄLEllDARZ humoryst~zno-satyry- ·9 
mieckim, angielskim, francuskim, rlX'lyjskim, I.i\ czny, obficie ilustrowany, pod tyt. ~•~ 
polskim i łaciną. /.~ y 

Z11mi>rdowaoy przez Schinau w Saloni· ~ r '' ·9 
heh król Jeny greoki zo'1 j„yki: greokl, /.& s M I E c H Q1 franouoki, :::~·::~.;:::l::~•ib;~ńek;, ·i " • I 

Angieleki historyk prof. w. L. Switbs ~ Ogł „ d t kal nd d d . 1 r b . V 
obliczył z wielką drobiazgowości!! ofiary po- iii oszenia 0 ego e a.rza 0 ma tpca · r. przyJ- W 
ebłonięte przez Wi•lkl\ Rewolucję Franc u- /.K · muj e administracja „Śmiechu", ul. Przey ztl :N'11 l. W 
euek!l. &. Kalendarz ten ukaże sit -w wielkim nakładzie, gdyz po za sprzedaż~ poje- ,.~ 

Wielkość tych liczb przejmuje zgroza. '.łJ d · b d · · b ł tu" d da d l. t "k s · h · G t łiód "' Trybunał Rewolucyjny wydał 22352 wyroki iQ ynCi1', ę zie ezp a Ie o wany pue p a m om mu~c u I azt> y 2. !I\ 
śmierci. ~~~~~~~~~~9~1'~~~~·~&~~:;$99':~~-r;fl 

Emil Uttech zgubił kart~ od ksi~
żeezki legitymacyjnej, wydanlł z 

fabryki Włodzimierza. Stob.ro-wa. 
2113a-1 

J@zef 81:.łpień z'°ubił .kart, od pui:
portn, wydan~ z fabr. Grohmana. 

21-09-1 

~ee~ae~~e ~9~~eee~~~$S$~9~$EeeEJeeee~ 

I Znana w Łodzi PRALNIA BIELIZNY Znana w Łodsi w 
w • 5 Ili. Cieślak, Piotrkowska N! 88. ~ ! 
~ Zawiadamiam niniejazem. Sz. Klijentelę. że o~rzyłem eddział Q1 
: chemicznej pra.lni i przyjmuję wszelki\ garderobę męska.i i damski\ : 
QJ także firanki, portjery, dywany. wogóle wszystko w n.kres chemiczny • 
! wchodzj\ce po cenac.11. bardzo 1>rzystępnyoh. ! 
"' ~ szacnllkiem "' 

nakładem wydawnictwa 
„GAZETY ŁÓDZKIEJ" 

Kasa. 02lliotrwała. tanio do sprzeda.nia 
Wiadom<1tić A.dm. Gu:ety, Przeja.zd 1. 

2012-{}-1 

fil •· Cieślak : 
\:_I-104-18 Pietrkowsk• 88, • potlwer.zu. J 
~ee€Es~~eEEes:~~939es~s~aee~s99Ee~ssssg&&ff

1 

W~zedł z druktt album Jana Mntejki, zawie· 
rający 30 reprodukcji celniejszych obrazów wraz ze 
stosownem obja!nieniem, 

Album Jana Matejki stanowi zapowiedzla· 
ne premjum dla prenumeratorów „Jutrzenki•, którzy 
opłacili całoroczni\ iprenumeratl} .za „Jutrzenkę• 
w kwocie rubli 2. 

Album .lana Matejki nabyć można w ad· 
ministracjf „Gazety Łódzkiej'\ ul. Przejazd Nr. 1. 

Poszukuję pokoju umeblowanego na "11:!~===============~=======;Jj(f. w~i blizko Łodzi ~ całodziennem ~I 10 
utrzymaniem. Oferty 11ub. Letnisko 
w Adm. Gazety. 2013-3-1 

Piaaino zagraniczne mało 11żywane 
do sprzeaania, Wiadomotić w .A.dm. 

Gazety Przejazd 1. 2111-6-1 

Poll.Zukuję aj.entów, Ea-tuty Zawad.z· 
h 13, Łnnczyliaki. Dowied:iieć aię 

można. od 9--11 rano. 2104-8-1 

Szymon Ture.m.ka zgubił kartę od 
paszportu, wydan~ przez Hu~rta 

:M:ille. 2110-I 

Stefanja Gołębiewska zgubiła. pasz· 
port, wydany ·z gminy Kozłów, 

pow. Sochaczewskiego. 2108·3·1 

Władysław Grajter zgubił webel z 
własnym podpisem na Rb. 50 in 

blanco, zatem oatrzega p zed naby· 
eiem takowego. bo jeat niewalny. 

2107-3-1 

Specjalista chorób wenerycznych, skór
nych i dróg moczowych 

Dr. S. Kantor 
Piotrkowska N! 144, rig Ewan efickiej, 

wej~cia rewniet od Ew.ngelickiej li 2. Telefeau M 19·41. 
Gabinet Roentgenow&kl {prześwietlenie i fotogra.fowanie wn~
t.rzności ciała J>romieniami Roentreaa). Światło-leczniczy (cho· 
roby włosów) i Laboratorj'am leka.rsko-kosmetyczne. :Badt.n.ie krwi 
na syfilis i leczenie Salvarsu.em (Ehrlio)l-Hata 606). Gabinet 
elektro-terapeutyczny (Kasa~ wibracyjay i paeum&tyczny podług 
prof. Zabłud. •wskJego-niem<>e :płciewa). Geuiny przyJticla: od 
gob. 8-2 rano i 5-9 10 południu. Dla p&ń osobna poczekalnia, 

:1::~~:1:1::::3.:l~··i~~::~~==~====--=-==- =-=- ============~::::=:::::::~~ii 



.OAZETA tODZKA•-11 lipca 1913 rokn. Nr. 157 

Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
dla przychodzących chorych 

45. Piotrkowska 45 (róg Zielenej)1 Telef. 30-13~ -.& 

Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/ 2 - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i wener,czne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziełe, wtorki, czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kohiece Dr. M. PAPłERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DoNtHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 

. Poniedziałek, wtoek, środa, czwartek od 1-2. pp. 
Choroby noaa, uszu 1 gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 _ 10 rano. 

Analizy krwi1 wydzielin, moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. 

··. ' . . - -· ;:;.~ · .. · 

N 
en ..... LECZNICA ZĘBÓW 

Plomb:>wanle i specjalne laboratorjum ~bów sztucz· 
nych i złotych koron. 

Repar&tje i przeróbki sztucznych zębów na poczekaniu. 
Wyjmowani• z~bów bez bólu pr~z lekarza-deDtyst~ 

M. Lernera. 
Ceny barlłze przystępne. 

> - ,~ - --: '. •• -- ... : • • • • ' • ł 

Dr:,~~~~·~~~~:on Or. M. Papierny 
P. t k k 2 T I 31 2 Akuszer i spetjaliata 

10 r O WS a 1 0. e . -8 • Cheróll keltiecych. 
lkvszef)I i CblrUv 1rlłJiec:!. Przyjm.~e do 11-ej re.no i od. 4 ł pól 

„ 11 . d 
4 6 

-•-->- do 6 i pół po połudn. Połuantowa 32 
ao ran.o i o - po puo. ........ hl. Tel· 16-85 907-12 

W niedzielę od 10-12 w poł. 1ł92 --· ----------

~.•Kar~rm 
Choroby dzieci 

•awrot 7. TeL 32-42. 

Dr. med. J. Szwarcwasser 
Piołrllewska 18. 

Ckoroby wewnętr:z:ne i nerwowe. 
Specja.l!ll1': c1loroby, żoł1\dka, kiszek. 
przel4iany :materji ('culrrowa.: pcułagra 

otył-etlć i t. i.) 
Nle~dne dla djagnozy analizy che
mte:me i ba.kterjolog. wydzielia i krwi 
w laboratorjum własaem. Od 11-1 

rsno i od ó-7 f pół po iwhldni11. 

Dr. L. PRJBULSKI Przeja~ Ni a. ~e• •• 17-~· 
une. Poł•d'!'••• M a. Dr Fr1iftM~1k " •• :ftłw·"'~" 

Telefon 1i 1s..a9. • itiWlliMW ~W AIU·n ~ 
Cłlorolly słl:erne, •ł'-ów, we• (starszy) 
aeryczne, meozap,łai.9we i nie• mie121ka obecnie Przejazd Nr. 8, 

moc:r- płciewej. front, 1-e piętro. lł2. 
LICZENIE SYPHILISU EHRLIC&. Przyjmuje od 91/2 -12 i od 6- 8 w. 

!IATA 606 (wsród:.łylnłe) i 914. 
ł'nyjm.uje od S -1 r. I od ł. - 8 pp~ 

pani• od Ił - e pp. 
J>la pań oddziellla pOC2e'blnia. 162 

Dr. L. Klaczkin 
KONSTANTYNOWSKA 11. 

SJphilis, skarne, weaeryczn• 
cbor~llF dróg mOCZOW'fCh. 

LECZENIE SYPHIUSU 
EHRLICH-HA.TA 606. 

hzyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiecz., dla dam osolma pN38kałnia 
od 4-5. W niedziele i świQ.ta tylko 

do 1 rane. 

. • • -, :.:: :-: . . : _ ~.": ... •· . •• „~· .... ~. . ' 

ar. med. p. LAłłGBARD 
Zawadzka to. 

b. asystent kliniki lterHńskłej, specja
lista chorób wenerycznycłl, skcirnych, 

włosew, Riemocy płcltwej. 
Przy lecuniu syfilis-u stosowanie 
preparatu „oos•-„914". Leczeaie za 
pomocą elektl'ycZJ1.ośei (elektroliza). 
Masaż wihracyj:s;.y, 'bada.11.ie nerek, Pt2· 
cherza. i kana.tu. Endoskepia. i c~w
akopia. Godziny przyjęć; od 8--1 i 

od 4-8, .dla pa.ń od 4-5-ej. lłSl 

Dr. J. in1ntrnm 
Zawadzka 12. 

Choroby skóry, włosów i wen-eryczne, 
Kosmetyka Ie.karska.. 

Przyjmuje od 12-2 i 5-8 Fanie od 
4-5 (Gsobna poczekalnia), w niedzieli! 

do 4 po p<>łndniu 

Dr. i. nDill~illi 
PrzeJM:OWadził się 

na ul. Sredaią M 3. 
Specjalista c1to:r6b wenerycznych, 

akómych z. koSlll.etykl\ lekarską, (twar~ 
włosy etc.). 

Przyjmuje oci 9-11 i pół i od ł i pól 
do 9 wiecz. 

Dr. Sonenberg 
choroby Bkóry, dróg moczowyeła 

i weneryczne, 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ 

Zielona 8. 
od 11-1 i 5-71/2" 

Chtreby uszu, nosa i ganiła 

Dr. B. Czaplicki Labora.torjum 
Oriynator szpitala Anny-Marji. Man~tra N. SCHATZA 

Piot.k.ewska N! 120. . ~ 
Telefon s2-aa. Lodź, uL Piotrkowska N2 50. 

Przyjmu~ od g. 11 - 12 rano i od 5 • Telefon. 26-81. 
clo 6 i pół po poł. Badanie krwi na s,tilhl. 

w aiedziele i święta od 10-11 rano W'>zełkie analizJ lekarskie icbe
miczne1 moczu, płwoein (~rużłiqs-

Dr. "'osenb, "'tt krwi, wydzielin dróg moczo"' J.'11 płciowJch, wecty, mleka l t. L 

Łódź, Piotrkowska .Ni 35. 
'l'elefon 19-84, 

Clteroby uszu, nosa i ganłla. 
Od 10 - 11 r. i 11 - 1 p• poł, w nie
dziele ed 10-11 r. - 711-2-ł eeeaee._88 

Dro JEhNie:IO 
6herolly wenerrcz.ne, ·~ I 

dróg moczowp:h 
ul. ANDRZEJ A :N! 7 

9-12 i 5--8, w niedziele i święta 9-4, 
Tt1k/on Nr. 170 l!Oł 

Redaktor i •r~•o• .Ian ~•lł•k. 

{', Piękn111 
płeć można mieć po zastosowaniu 

nowego KREMU przeciw 

PIEGOM, 
opaleniźnie, pryszczom, wągrom i 
Iiszaj&m. Krem ten w krótkim 
<'Za9'e doprowadza płeć do śnie&
nej białości. Cena za słoik 50 k. 
i 75 kop. W celu uniknięcia na· 
śł~<>w·nietwa sprzedaa tylko w 
składach aptecznych Nawrot 
Nr. 54 i Konstantynow• 
ska 75. Na prowincję wysyła 
się po otreymaniu 1 rb. lub 1.2~, 

(można ma!'kami). 

eeeeeeee99~eeEEeeeEee 

Bezpłatne 
• • szczep1en1e ospy 

w ambulator. szpitala małż. 
Poznańskich Targowa 1/3 we 
wtorki i pią.tki od 12 do 2. 
eeeeeeeeeeeeeeeeEeeEeeeEe 

Do sprzedania 
dom mDFOIDilD!J pi(frOWH l doigrn 
ogrodem owOEomgm w pow. mieście 
gub. Kalłskiej. Kołej i rzeka na miej
scu. ti>iadomość: bódź, I?rzejazd 

nr. 35 Dh 5. 
eeeeeeeeEeeee~eeeeeeeEe 

Salon dla pań I pqnłfll 
fryzjera 

Nowackiego 
Piotrkowska 103. 148 

P osze:pczyński 
~oła rzemieślnicza 

sztucznych kwiatów 
na~rodzona na. wystawie międzynaro· 
dowej w :ParyŻll krzyżem honorowym, 
złotymi medalami i dypl() mem 1 przyj
mu;. obstalunki na „<lzień kwiatka.• 
ba.rdzo tanio. Robi rciŻ'lłego rociz1tju 
drzewa do dekorctwania kościołów i 
salo.n-Ow. Przyjmuje do nauki dziew· 
cz~a. bezpłatnie; tamże jest d<> sprze
dmlia maszyna. do kra.ja.n..ia papieru 

średniej wMilkości 
Długa 25. 1309-20-

Poszukuję mieszkania 
z 4 lub 5 pokoj.ów z nowoczesuemi wygo· 
darni na I lub II piętrze. Oferty składać 
w Administracji • Gazety LGdzloiej • sub. 

.Vlygody•. 1551-3~1 

Krawiec męski 

W. BUGALSKI 
Zgierz, ul. Wyseka .M 29. 

Robota solidti.a. Ceny umiarkowa11.e 

Pierw:szy chrześcijański 

Skład różnych skór 
wszelkich preyl1or6w szewckieh i kama
sznictwa. Piotrkowslra.27, wpodw6rzu 

M. Kapuściński. 

PORTRET DARMO 
z jakiej bądź fotografji otrzyma każdy 

podczas wyprzedażw 
przy zakupie za Rb. BO.-

Wypr~edaż posezonowa 
teraz nadzwyczaj tanio 

Garnit~ry maryn. N 19so 
~ prima szewiotu dawniej 24.50 " 

Garnitury maryn. " 16so 
dawniej 19.50 

Garnitury '1Jaryn.! 125 0 
clawniej 16.50 

Schmechel i Rosner 
Piotrkowska 100, 

- -

Drukarnia Akcydensowa 

J11Nfl . GRODK1l 
Wid~ewska IO&a. 

I . 

* I 

li PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES ® 
® .. DRUKARSTWA WCHODZĄCE, JAKO TO .. e .. 

e TABELE, KWITARJUSZE. RA· e e CHUNKI, AFISZE, KLEPSYDRY, ~ e PLAKATY, ZAPROSZENIA, BI-e ,., e e LETY WIZYTOWE, BLANKIETY. 

1! ~ 
.. i t. p. .. .. .. .. .. 

DLA DUŻYCH NAKLADÓW-maszyna rotacyjna. - ' 

Ceny umiarkowane. (f Ceny umiarkowane. I . 
~l:~·.-ł::--.t. -~- - - ~··- . ... .! -- ~ ••• '.: · : r„, _,, .;-„ - - „-;;_ .-•. ,_ ' -: '• - , '-. ..:..·.„~ :--..~ - ~:~ 

4~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

i Zarys kosmologii. ~ 
ł' (Zebrał f streścił M. WIELKOPOLANIN.) „ 
M TWORZENIE się ŚWIATA ł UKtAD SYSTEMU )ł 
~ PLANETARNEG_O .WED~UG POJĘC STARO· ~ 
M ~YTN~CH, ~IE~~:s:~~~I~ i ~ASO~ ~ 
~ WYKI.AB POPULARNY. WYKI.AD POPULARNY. ~ 
ł( l3Sif""" Dla prenumeratorów „Gazety Łódzkiej" '4 t po 15 kop. Do nabycia w Administracji, Przejazd 1. n 
......... „ •.••... „ ••• „ •••• il ,, 

Ustawa Normalna KASY CHORYCH 
w języku pOlskim z dodatkowym paragrafem 65, wyszła z druku. 

Nabyć m<>żna w drukarni i składzie papieru ro 

A. L O!trofllSkleto CIJ ładzi, ·• :~:o~'":-~~ 11 ~ 
W tłoczni .lu.a Grodka. Wid:zewaka Ji lOi 




